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RYNEK PRACY

Polska stała się krajem docelowym, 
a nie tylko tranzytowym dla imi-
grantów szukających pracy.   W wo-
jewództwie opolskim obcokrajowcy 
to już ok. 5 procent społeczeństwa. 
Według szacunków Straży Granicz-
nej na terenie województwa opol-
skiego przebywa obecnie  około  50 
tysięcy cudzoziemców. Co ważne, 
zdecydowana większość z nich 
przebywa u nas legalnie posiadając 
niezbędne zezwolenia na pobyt 
i podjęcie pracy. Nielegalni imi-
granci - zdaniem Straży Granicznej - 
stanowią niewielki odsetek. 
Czytaj str. 3

Pracuje u nas coraz 
więcej obcokrajowców

Modelarz postawił na nogi żandarmerię i inne służby

Mowa o dużym płatowcu ze skrzy-
dłami o rozpiętości ok. 1,5 metra, który 
spadł w lesie w rejonie Spóroka 

pod Strzelcami Opolskimi. Na niety-
powe znalezisko natrafił mężczyzna, 
który wybrał się w te strony na spacer. 

Dron wywołał w przedświąteczny 
piątek spore zamieszanie. Z uwagi 
na trwającą wojnę za naszą wschod-
nią granicą i wcześniejsze naruszenia 
polskiej przestrzeni powietrznej, poli-
cja nie mogła zlekceważyć zgłoszenia 
spacerowicza. Na miejsce ściągnięto 
m.in. Samodzielny Pododdział Kon-
trterrorystyczny Policji z Katowic oraz 
Specjalistyczną Grupę Ratownictwa 
Chemiczno-Ekologicznego. Służby 

musiały upewnić się, że smukła, ma-
towo-szara maszyna nie przenosi nie-
bezpiecznych materiałów ani apara-
tury szpiegowskiej. 

Potem śledztwo w sprawie incy-
dentu przejął Wydział Żandarmerii 
Wojskowej we Wrocławiu. Jak poin-
formował ppłk Dariusz Rozkosz, 
rzecznik prasowy Komendanta Głów-
nego Żandarmerii Wojskowej, postę-
powanie toczy się pod nadzorem pro-
kuratury wojskowej. Eksperci prze-
prowadzili już wstępne badania zna-
lezionego w lesie drona. 

– Wyjaśniamy okoliczności odnale-
zienia w dniu 3 kwietnia br. w lesie, 
w pobliżu miejscowości Kadłub, gm. 
Strzelce Opolskie, najprawdopodob-
niej wytworzonego na drukarce 3D 
płatowca. Na chwilę obecną nie ma 
przesłanek do twierdzenia, iż jest to 
przedmiot pochodzenia zagranicz-
nego ani wojskowego. Odnaleziony 
obiekt został zabezpieczony do dal-
szych badań specjalistycznych – czy-
tamy w oficjalnym komunikacie ppłk 
Dariusza Rozkosza.

Radosław Dimitrow
rdimitrow@nto.pl

Wszystko wskazuje na to, że potęż-
ny dron, który w piątek postawił 
na nogi niemal wszystkie służby, 
nie jest maszyną zwiadowczą obce-
go wywiadu. Sprawę przejęła Żan-
darmeria Wojskowa, która studzi 
emocje narosłe wokół znaleziska.

Czytaj str. 2

Zwycięzcy plebiscytu Razem Najlepiej

Anna Podchorodecka-Pośpiech i Zdzisław Hebda Jolanta i Stanisław Janocha

OPOLE

To już trzecie narodziny tego nie-
zwykle rzadkiego gatunku w opol-
skim ogrodzie zoologicznym w ostat-
nich latach. Takin złoty zagrożony 
jest wyginięciem, a jego hodowlę  
 w warunkach sztucznych prowadzi 
zaledwie  20 ośrodków na świecie.
Czytaj str. 5

W opolskim zoo 
urodził się takin złoty

Z SĄDU

Za zabójstwo kobiety Edward B.  ma 
trafić za kraty na 25 lat. Takie roz-
strzygnięcie w sprawie zbrodni 
na Zaodrzu w Opolu zapadło w grud-
niu ubiegłego roku. To jednak nie ko-
niec sprawy, bo do sądu właśnie 
wpłynęła apelacja.
Czytaj str. 4

Skazany za zabójstwo 
złożył apelację
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Pogoda w regionie

Zachmurzenie umiarkowane, uwaga na silny wiatr

Barometr 
1029 hPa 

Wiatr  
pn.- zach. 17 km/h 

Biomet  
niekorzystny

Dzisiaj

MIN

-2°C  7°C  
MAX

Jutro

MIN MAX
9°C -3°C 

Piątek

MIN MAX
13°C -4°C 

Sobota

MIN MAX
16°C 1°C 

Kwestia nocnej prohibicji coraz 
wyraźniej dzieli samorządy 
na Opolszczyźnie. Ogranicze-
nia w sprzedaży alkoholu przy-
jęto już w Opolu, Kluczborku 
oraz Wołczynie, podczas gdy 
władze Kędzierzyna-Koźla 
ostatecznie nie zdecydowały 
się na taki krok. Teraz z podob-
nym dylematem mierzy się 
Brzeg.  

Jeszcze w styczniu komen-
dant policji w Brzegu insp. Mi-
chał Karoński wyszedł z propo-
zycją wprowadzenia nocnej 
prohibicji na terenie miasta. Po-
czątkowo wnioskowano o pro-
hibicję na terenie całego miasta 
w godzinach 21:00 - 6:00. Osta-
tecznie zaproponowano czas 
pomiędzy godzinami 23:00 
a 6:00. 

Pomysł ten miał na celu 
zmniejszenie liczby interwen-
cji z udziałem nietrzeźwych 
osób, poprawę bezpieczeństwa 
mieszkańców i ochronę mło-
dzieży przed łatwym dostępem 
do alkoholu w godzinach noc-
nych. 

- Ograniczenie sprzedaży al-
koholu jest działaniem prewen-
cyjnym, które służy poprawie 

bezpieczeństwa i porządku pu-
blicznego. Jest racjonalne i dla 
dobra interesu publicznego. Po-
nadto wprowadzenie zakazu 
sprzedaży alkoholu w godzi-
nach nocnych może przyczynić 
się do zmniejszenia liczby zgło-
szeń dotyczących zakłócania ci-
szy nocnej i dewastacji mienia. 
To istotne dla spokoju i kom-
fortu mieszkańców miasta – tłu-
maczyła nam asp. sztab. Patry-
cja Kaszuba, rzecznik prasowy 
w brzeskiej komendzie policji. 

Uchwała o ewentualnym 
wprowadzeniu prohibicji 
w Brzegu miała zostać poddana 
pod głosowanie podczas ostat-
niej, przedświątecznej rady 
miasta. 

Ostatecznie wycofano się 
jednak z tego pomysłu. To ze 
względu na budzący wątpliwo-

ści wynik przeprowadzonych 
wcześniej konsultacji społecz-
nych, które od samego po-
czątku budziły ogromne kon-
trowersje. W głosowaniu inter-
netowym wzięło udział około 
4900 osób, z czego zdecydo-
wana większość opowiedziała 
się przeciwko prohibicji. Rze-
telność tego wyniku została 
podważona na sali obrad. 

Radni zwrócili uwagę, że 
system nie weryfikował tożsa-
mości głosujących. Brak odpo-
wiednich zabezpieczeń infor-
matycznych umożliwiał wielo-
krotne oddawanie głosów 
przez jedną i tę samą osobę. To 
z kolei zrodziło podejrzenia 
o manipulację wynikami, cho-
ciażby przez przedsiębiorców, 
dla których wprowadzenie noc-
nej prohibicji jest nieopłacalne. 

Ogromne wątpliwości wzbu-
dziła również frekwencja w tra-
dycyjnej formie konsultacji, po-
nieważ w tym głosowaniu 
wzięło udział zaledwie sześć 
osób. 

Ostatecznie samorządowcy 
zgodnie uznali, że urząd miasta 
nie zapewnił odpowiedniej 
promocji wydarzenia ani wła-
ściwego zaplecza technicz-
nego. Rada zapowiada powrót 
do tematu nocnej prohibicji, 
jednak stanie się to dopiero 
po przeprowadzeniu nowych, 
bardziej wiarygodnych i zabez-
pieczonych konsultacji. Padły 
już pierwsze propozycje, by 
w przyszłości wykorzystać 
do tego celu specjalną aplikację 
miejską lub sprawdzone sys-
temy znane z obsługi budżetu 
obywatelskiego. ą

Wprowadzenie nocnej 
prohibicji odłożyli na później
Łukasz Biernacki
lbiernacki@nto.pl

Na przedświątecznej sesji rady 
miejskiej w Brzegu miało dojść 
do głosowania nad projektem 
uchwały wprowadzającej noc-
ny zakaz handlu trunkami. Do-
kument został jednak zdjęty 
z porządku obrad.

W Brzegu wciąż będzie można kupić alkohol w nocy. I jak pokazała dyskusja radnych 
podczas przedświątecznej sesji rady miejskiej, szybko się to nie zmieni.
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Choć oficjalne potwierdzenie 
tożsamości właściciela ma-
szyny wciąż trwa, internauci 
i pasjonaci lotnictwa spróbo-
wali na własną rękę ustalić 
do kogo należała odnaleziona 
maszyna. Zdjęcia szarego pła-
towca błyskawicznie obiegły 
fora modelarskie.  

Na jednej z grup zrzeszają-
cych opolskich fanów bezzało-
gowców odnaleziono wpisy 
z 2025 roku, które rzucają nowe 
światło na sprawę. Jeden z mo-
delarzy chwalił się tam budową 
maszyny o takiej konstrukcji, 
wykonanej metodą druku 3D, 

z charakterystycznym ogonem 
w kształcie litery „T” na tyczce 
z lekkiego włókna węglowego. 

Hobbysta z dumą zapowia-
dał wówczas, że jego autorski 
projekt ma pobić rekord czasu 
przebywania w powietrzu bez 
lądowania. Maszyna miała być 
zdolna do lotu trwającego na-
wet 8 godzin.  

Ostatecznie właściciel drona 
sam zgłosił się na policję. To 
modelarz, który przyznał, że 
podczas jednego z testów 
w Opolu jeszcze w ubiegłym 
roku, dron przestał reagować 
i odleciał w stronę Spóroka.  

- Zgłosiłem utratę kontroli 
nad maszyną w aplikacji Pol-
skiej Agencji Żeglugi Powietrz-
nej, a następnie szukałem 
drona. Niestety, nie udało mi się 
go odnaleźć - wyjaśnia właści-
ciel, tłumacząc jednocześnie, że 
nie miał złych zamiarów i nie są-
dził, że jego model może wywo-
łać takie zamieszanie. ą

dokończenie ze str. 1
Radosław Dimitrow

Wszystko wskazuje na to, że 
potężny dron, który w pią-
tek postawił na nogi niemal 
wszystkie służby munduro-
we, nie jest maszyną zwia-
dowczą obcego wywiadu.

Modelarz postawił na nogi 
nasze służby mundurowe

Na czas trwania śledztwa płatowiec pozostaje w rękach 
wojskowych techników.
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DRUGA STRONAA

Funkcjonariusze skontrolowali 
ponad 2600 uczestników ruchu 
drogowego i przeprowadzili bli-
sko 4 tysiące badań trzeźwości. 
W ich trakcie zatrzymano 24 
osoby, które prowadziły po-
jazdy pod wpływem alkoholu. 

Policjanci zwracali również 
uwagę na stan techniczny aut. 
Zatrzymano 75 dowodów reje-
stracyjnych. Nie brakowało także 
kierowców, którzy rażąco prze-
kraczali prędkość. Prawo jazdy 
za przekroczenie limitu o ponad 
50 km/h straciło 15 osób. 

W czasie świątecznego 
weekendu doszło do 64 kolizji 
i 5 wypadków drogowych. 
Do najbardziej tragicznego 
w skutkach zdarzenia doszło 
w powiecie kędzierzyńsko-ko-
zielskim. 3 kwietnia, około 
godz. 18 kierowca bmw zjechał 
do rowu, gdzie pojazd dacho-

wał, a następnie uderzył 
w drzewo. Niestety, w wyniku 
tego zdarzenia, 25-letni kieru-
jący poniósł śmierć na miejscu. 
W wyniku pozostałych wypad-
ków pięć osób zostało rannych. 

Święta były pracowite także 
dla policjantów prewencji. 
W ciągu czterech dni przeprowa-
dzili oni ponad 1300 interwencji 
związanych m.in. z przemocą 
domową, kradzieżami i zakłóce-
niem porządku publicznego. 
Kryminalni zatrzymali również 
22 osoby poszukiwane, które 
ukrywały się przed wymiarem 
sprawiedliwości.  ą

Mateusz Majnusz
mmajnusz@nto.pl

5 wypadków drogowych, jed-
na ofiara śmiertelna i 24 pija-
nych kierowców to bilans wiel-
kanocnego weekendu na Opol-
szczyźnie. Policja w czasie 
świąt miała pełne ręce roboty.

To nie były spokojne święta na Opolszczyźnie

W wypadku niedaleko Milic 
życie stracił młody kierowca. 
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Jutro w naszej gazecie 
Pod paragrafem

a Niedobory PRL tworzyły rajskie 
warunki dla przemytu. Przemycano 
kożuszki, kryształowe wazony, biseptol 
a nawet politurę do mebli czy klej

Zamów prenumeratę
Nowa Trybuna Opolska 

bok.prenumerata@polskapress.pl

prenumerata.nto.pl

AUTOPROMOCJA 0010710597
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Pod kościołem św. Józefa 
w Opolu-Szczepanowicach co 
tydzień powtarza się ten sam 
scenariusz. Kierowcy, chcąc za-
parkować jak najbliżej wejścia, 
wjeżdżają na chodnik i drogę 
dla rowerów. Często jadą 
wzdłuż nich nawet kilkadzie-
siąt metrów, lawirując między 
pieszymi. 

Choć może sie takim wyda-
wać, to problem wcale nie jest 
błahy. To miejsce przecina po-
pularna trasa rowerowa 
w stronę mostu Halupczoka 
i Wyspy Bolko. W pobliżu są też 
kampus Politechniki Opolskiej 
i pływalnia Wodna Nuta. W nie-
dzielę robi się tam zwyczajnie 
ciasno. 

Nie wszystkim się to po-
doba. Coraz częściej ktoś sięga 
po telefon i wzywa policję. 

Policja reaguje 
na zgłoszenia 
- W ostatnich tygodniach 

otrzymujemy zgłoszenia doty-

czące pojazdów zaparkowanych 
na chodniku i w rejonie drogi dla 
rowerów. Podczas jednej z ostat-
nich interwencji funkcjonariusze 
ujawnili kilka takich przypadków. 
W tych sytuacjach dochodzi 
do naruszenia przepisów związa-
nych z poruszaniem się pojaz-

dem po chodniku. W większości 
zakończyło się pouczeniami, ale 
były też wezwania na komendę - 
mówi asp. Przemysław Kędzior, 
oficer prasowy Komendy Miej-
skiej Policji w Opolu. 

Przepisy przewidują, że 
jazda wzdłuż drogi dla pieszych 

lub przejścia dla pieszych wiąże 
się z grzywną nie niższą niż 
1500 zł. 

Kierowcy często dowiadują się 
o tym dopiero po czasie. Jak rela-
cjonują parafianie, na miejscu za-
zwyczaj nie ma informacji za wy-
cieraczką. Wezwanie do wskaza-
nia kierującego albo mandat przy-
chodzi później pocztą. 

- Wielu ludzi jest zaskoczo-
nych, bo wydaje im się, że skoro 
zaparkowali „tylko na chwilę”, 
to nic się nie stało - mówią nam 
mieszkańcy. 

Jednocześnie przyznają, że 
funkcjonariusze w wielu przy-
padkach wykazują się wyrozu-
miałością. 

Brakuje miejsc 
przy kościele 
Problem jest prosty. Parking 

przy kościele jest za mały. 
W niedzielę nie mieści wszyst-
kich samochodów, więc część 
kierowców próbuje stanąć jak 
najbliżej wejścia, nawet jeśli 
oznacza to łamanie przepisów. 

Kawałek dalej, przy rondzie 
Politechniki Opolskiej, jest jesz-

cze jeden mniejszy parking. 
Problem w tym, że stoją tam 
ciągle te same auta. Niektóre są 
nawet wystawione na sprze-
daż. Miejsca więc są, ale często 
zajęte na stałe. 

Na sytuację zwraca uwagę 
Stowarzyszenie Wójtowa – Na-
sza Wieś. 

- Zatrzymując samochód 
przed bramą wjazdową do ko-
ścioła można narazić się 
na mandat. Nawet jeśli ktoś 
staje tylko na chwilę, miejsce to 
jest zgłaszane i policja podej-
muje interwencje. Chodnik 
oraz wjazd przed bramą nie są 
parkingiem i muszą pozostać 
przejezdne - podkreślają. 

Stowarzyszenie zapowiada, 
że spróbuje znaleźć rozwiąza-
nie. 

- Chcemy sprawdzić, czy da 
się w tej okolicy wyznaczyć do-
datkowe miejsca postojowe lub 
wskazać najbezpieczniejsze 
miejsca do parkowania 
przy większej liczbie uczestni-
ków nabożeństw - dodaje Sto-
warzyszenie Wójtowa - Nasza 
Wieś. ą

Mateusz Majnusz
mmajnusz@nto.pl

W niedzielę wierni jadą 
na mszę, ale część z nich ła-
mie przepisy. Samochody 
wjeżdżają na chodniki i ścież-
kę rowerową. Są zgłoszenia 
i interwencje policji. Manda-
ty mogą być dotkliwe.

Nawet 1500 złotych mandatu 
za parkowanie aut pod kościołem 

Do zdarzenia doszło w Ponie-
działek Wielkanocny, chwilę 
po godzinie 17 na stacji paliw 
przy ul. Oświęcimskiej 
w Opolu. Kierowca Porsche 
Cayenne z impetem wjechał 
w stojak z płynami do spryski-
waczy, uszkadzając przy tym 
część infrastruktury. Chwilę 
później szybko odjechał z miej-
sca zdarzenia. Na szczęście, 
w zdarzeniu nie było osób po-
szkodowanych.  

Jeszcze w poniedziałek nie-
oficjalnie dowiedzieliśmy się,  że 
kierującym był mężczyzna. We-
dług świadków miał on sprawiać 
wrażenie nietrzeźwego, co jed-
nak nie zostało potwierdzone. 

Funkcjonariusze dość 
szybko ustalili, kto siedział 
za kierownicą auta. 

- Sprawcą jest 64-letni 
mieszkaniec Opola. Teraz skie-
rujemy wniosek do sądu o uka-
ranie. Sprawą zajmują się już 
policjanci z Komisariatu II Poli-
cji w Opolu - tłumaczy asp. 
Przemysław Kędzior, oficer 
prasowy Komendy Miejskiej 
Policji w Opolu. 

Jak ustalono, Porsche Cay-
enne, którym doszło do kolizji, 
było autem w leasingu, a zda-
rzenie zostało zakwalifikowane 
jako kolizja.ą

Mateusz Majnusz
mmajnusz@nto.pl

Opolscy policjanci namie-
rzyli kierowcę Porsche Cay-
enne, który w poniedziałek 
doprowadził do zniszczeń 
na terenie stacji beznynowej 
w Opolu. 

Porsche uderzyło 
w stację benzynową

Kierowcy chcą podjechać jak najbliżej świątyni zapominając o tym, że  łamią przepisy 
wjeżdżając na chodnik i ścieżkę rowerową. 
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Polska stała się krajem docelo-
wym, a nie tylko tranzytowym 
dla imigrantów.  W wojewódz-
twie opolskim obcokrajowcy, to 
już ok. 5 procent społeczeń-
stwa. 

- Jesteśmy 20 gospodarką 
na świecie, poziom życia stał się 
u nas wysoki. Wielu ludzi jest 
zainteresowanych, aby w Polsce 
żyć i pracować. Nie ma w tym 
nic złego, jeśli odbywa się zgod-
nie z przepisami prawa - mówił 
pułkownik SG Jerzy Łukasik, 
dowódca placówki SG w Opolu, 
który był gościem samorządu 
powiatowego w Nysie. 

Imigracja ciągle się zmienia. 
Na sytuację w Polsce w ostat-
nich miesiącach wpływa za-
ostrzona polityka migracyjna 
Stanów Zjednoczonych, które 
bacznie pilnują zielonej granicy 
z Meksykiem. W efekcie migru-
jący z krajów Ameryki Połu-
dniowej trafiają do Europy 

przez Hiszpanię i rozjeżdżają 
się po całym kontynencie. Za-
robkowo przyjeżdża do nas 
także coraz więcej Filipińczy-
ków. Utrzymuje się migracja 
z Bliskiego Wschodu oraz kra-
jów dawnego ZSRR - Kazach-
stanu czy Gruzji. Są dla nich 
wszystkich miejsca pracy, bo-
wiem przedsiębiorcy z Opolsz-
czyzny stale zgłaszają do woje-
wody zapotrzebowanie na pra-
cowników zagranicznych. 

 W 2025 roku Straż Gra-
niczna przeprowadziła 
na Opolszczyźnie 45 kontroli 
zatrudnienia cudzoziemców. 

Sprawdzano zakłady i agencje 
pracy, ściągające do Polski setki 
osób. Łącznie kontrole objęły 
tysiące osób, choć były prowa-
dzone wyrywkowo, żeby cał-
kiem nie zdezorganizować 
pracy firm. Nielegalna praca nie 
jest u nas zjawiskiem maso-
wym. 57 osób zatrzymano 
za nielegalne zatrudnienie i zo-
bowiązano do wyjazdu z Pol-
ski. Część z nich nie była świa-
doma, że przebywają w Polsce 
i pracują nielegalnie. Oni także 
padają ofiarą zorganizowanych 
grup przestępczych, które zara-
biają na przerzucie imigrantów. 

Bardziej zdecydowane dzia-
łania Straż Graniczna podej-
muje wobec osób uznanych 
za niebezpieczne. To między in-
nymi obcokrajowcy opuszcza-
jący więzienia po odsiedzeniu 
kary za przestępstwa popeł-
nione w Polsce, czy zatrzymani 
przez policję „wozacy” złapani 
na przerzucie imigrantów przez 
granicę. W ubiegłym roku 
z Opolszczyzny przymusowo 
wydalono sto takich osób. 
Funkcjonariusze SG konwojo-
wali ich do granicy wschodniej 
i przekazali w ręce władz sąsied-
niego państwa albo wsadzali 
do samolotu lecącego do ich oj-
czyzny. W skrajnych wypad-
kach nawet eskortowali ich 
w samolotach. W sumie decy-
zje nakazujące wyjazd z Polski 
otrzymało w ubiegłym roku 250 
obcokrajowców. 

- Sytuacje, kiedy nasza 
służba patrolowa typuje i za-
trzymuje pojazdy na drodze 
do kontroli, to już margines - 
mówi pułkownik Jerzy Łuka-
sik. - Dzisiaj opieramy się na in-
formacjach, korzystamy z baz 
danych, współpracujemy z in-
stytucjami, które zajmują się 
cudzoziemcami. Na tej podsta-
wie przygotowujemy celowe, 
chirurgiczne kontrole legalno-
ści pobytu.  ą

Krzysztof Strauchmann
kstrauchmann@nto.pl

Na terenie województwa 
opolskiego przebywa obec-
nie od40 do 50 tysięcy cu-
dzoziemców, a obywatele 
Ukrainy nie są już wcale 
większością wśród obcokra-
jowców. 

Coraz więcej obcokrajowców chce legalnie pracować 
na Opolszczyźnie. Nielegalni stanowią niewielki odsetek

Zatrudnienie w opolskich firmach znajduje coraz więcej 
osób przyjeżdżających z Ameryki Południowej i Filipin. 
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Porsche Cayenne z impetem uderzyło w półkę, na której 
znajdowały się płyny do spryskiwaczy.
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Proces 68-letniego Edwarda B. 
ruszył we wrześniu ubiegłego 
roku przed Sądem Okręgowym 
w Opolu. Funkcjonariusze 
z konwoju, którzy doprowadzili 
go na rozprawę, wnosili, by nie 
rozkuwać oskarżonego, co zda-
rza się bardzo rzadko. Miało to 
być podyktowane wcześniej-
szymi zachowaniami mężczy-
zny, które mogły zagrażać bez-
pieczeństwu konwojujących. 

B. nie przyznał się do winy, 
na pytania odpowiadał cha-
otycznie i nie na temat, m.in. 
mówiąc o ulubionym piwie 
i o tym, że jest smakoszem śle-
dzi. Jednym z obciążających go 
dowodów były ubrania pochla-
pane krwią ofiary. Oskarżony 
twierdził, że ktoś go wrabia i ce-
lowo poplamił jego odzież. 

Edwarda B. na osiedlu znali 
niemal wszyscy. Mężczyzna po-
mieszkiwał na działkach, ale jego 
życie toczyło się na skwerku 
przy ul. Domańskiego. Pił tam 

piwo z kolegami i szukał za-
robku, m.in. handlując grzy-
bami. Z relacji świadków wynika, 
że był czas, gdy mężczyzna wy-
pasał w mieście kozy. Lokalsi 
znali go pod pseudonimem 
„Truskawa”, bo – jak oskarżony 
sam pochwalił się sądowi – pro-
wadził plantację truskawek. 

Edward B. miał słabość 
do kobiet. Szczególnie do bru-
netek z niebieskimi oczami, 
czym również nie omieszkał 
podzielić się z sądem. 

- Miałem 100 kobiet. 30 nie 
umiało się kochać, ale 70 

umiało – wyjaśniał, choć sąd 
chciał jedynie wiedzieć, co wy-
darzyło się feralnego dnia 
na opolskim Zaodrzu. 

Ofiarą była 53-letnia Beata C., 
która dorabiała handlując jajkami 
czy grzybami. Ona i jej partner byli 
uzależnieni od alkoholu. Miesz-
kali w samochodzie zaparkowa-
nym nieopodal kościoła. Mężczy-
zna, przesłuchiwany przed są-
dem w charakterze świadka 
twierdził, że Edward B. wielokrot-
nie proponował jego partnerce 
seks, oferując za to 50 złotych, 
piwo i papierosy. Utrzymywał, że 

B. chciał też zapłacić jemu, jeśli 
przekona Beatę do zbliżenia 
z nim. Kobieta miała się go bać. 

„Truskawę” doskonale 
znała obsługa pobliskiego 
sklepu, bo zachowywał się gło-
śno, a klienci się go obawiali, 
choć zeznająca podczas pro-
cesu ekspedientka nie zauwa-
żyła, by mężczyzna wcześniej 
był agresywny. 

- Tego dnia zwróciłam 
na niego uwagę, bo zachowy-
wał się bardzo spokojnie. Cały 
był we krwi. Miał buzię uma-
zaną krwią. Zadzwoniłam na-
wet do męża i powiedziałam, 
że chyba coś się stało „Truska-
wie”, że ktoś musiał go bardzo 
pobić – relacjonowała w sądzie. 
– „Truskawa” zapytał, czy mam 
prawo jazdy. Skłamałam, że 
nie. Wtedy on powiedział, że da 
mi duże pieniądze, ale żebym 
go wywiozła. Mówił, że bę-
dziemy wspólnie uprawiać tru-
skawki. Pytałam, czy ktoś go 
pobił, ale nie odpowiedział. 
Zwróciłam uwagę, że miał tego 
dnia na sobie dwa różne buty. 

Do zbrodni doszło 29 paź-
dziernika 2024 roku przy ul. 
Domańskiego w Opolu. Zwłoki 
znaleziono nieopodal orzecha, 
pod którym „Truskawa” urzą-
dził swoją przestrzeń do życia. 
Był tam stolik i fotel, na którym 
spędzał czas. 

Śledczy ustalili, że za zabój-
stwem stoi Edward B., który za-
dał kobiecie ciosy w głowę nie-
ustalonym narzędziem tępym 
lub tępokrawędzistym, powodu-
jąc m.in. poważne obrażenia 
czoła. Rany były tak rozległe, że 
doprowadziły do wykrwawienia 
się ofiary. Dzień później po godz. 
6.30 przy schodach łączących ul. 
Hallera z Domańskiego zaroiło 
się od służb. Mężczyzna, który 
zszedł do samochodu, zauważył 
dym, więc wrócił po wiaderko, 
by stłumić niewielki ogień. 

- Początkowo myślałem, że 
palą się śmieci. Ciało było tak 
zwęglone, że w pierwszej 
chwili go nie zauważyłem. Póź-
niej przy moich nogach do-
strzegłem głowę. Ogień był już 
wtedy niewielki, wydobywał 
się z okolic klatki piersiowej. 
Wcześniej musiał być dużo 
większy, bo wypalony był 
około metrowy krąg wokół 
ciała. Nadpalone zostało też 
drzewo – mówił w sądzie. 

Stan zwłok nie pozwolił 
od razu zidentyfikować ofiary. 
Później ustalono, że zamordo-
waną jest właśnie 53-letnia Be-
ata C. Dzień wcześniej kobieta 
wspólnie z partnerem piła piwo 
przed sklepem, ale dostała te-
lefon, że znajomy przyniósł 
grzyby do sprzedania, więc po-
szła dorobić. Później wybierała 

się do koleżanki. Gdy nie wró-
ciła na noc do domu, jej partner 
zaczął się niepokoić i jej szukać, 
ale bez skutku. O tym, że ko-
bieta została zabita dowiedział 
się później od policjantów. 

Edward B. wypierał się, że 
kiedykolwiek proponował Be-
acie seks, podobnie jak tego, że 
to on zabił. Za zabójstwo gro-
ziło mu od 10 do 30 lat pozba-
wienia wolności, a nawet doży-
wocie. Dowody były mocne, 
dlatego Sąd Okręgowy 
w Opolu, pod koniec grudnia 
2025 roku skazał mężczyznę 
na 25 lat więzienia i kazał zapła-
cić 30 tys. złotych zadośćuczy-
nienia za doznaną krzywdę 
na rzecz bliskiego zabitej ko-
biety. Od wyroku odwołała się 
obrona. 

- Apelacja dotyczy zarówno 
winy, jak i kary – wyjaśnia ad-
wokat Paweł Mehl, obrońca 
z urzędu oskarżonego. – W na-
szej ocenie oskarżony powi-
nien jeszcze raz zostać przeba-
dany przez biegłych psychia-
trów. Na rozprawie był labilny, 
sprawiał wrażenie, jakby nie 
zdawał sobie sprawy, co się wo-
kół niego dzieje ani jak po-
ważne konsekwencje mu 
grożą. To rodzi pytanie, czy był 
poczytalny, a więc czy w chwili 
zdarzenia mógł pokierować 
swoim zachowaniem. ą

Mirela Mazurkiewicz
mmazurkiewicz@nto.pl

Rozstrzygnięcie w sprawie 
zbrodni na Zaodrzu w Opolu 
zapadło w grudniu. Edward 
B. został skazany na wielo-
letnie więzienie. To jednak 
nie koniec sprawy, bo do są-
du wpłynęła apelacja.

Za zabójstwo ma trafić za kraty na 25 lat. Jest apelacja

Akta sprawy zostały przesłane do Sądu Apelacyjnego 
we Wrocławiu, który rozpozna sprawę.
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Nowa fabryka ma powstać 
na działce o powierzchni 3,5 
hektara, zlokalizowanej w bli-
skim sąsiedztwie firmy ISRI 
(zajmującej się produkcją foteli 
samochodowych). Zgodnie 
z komunikatem Katowickiej 
Specjalnej Strefy Ekonomicz-
nej, projekt zakłada budowę 
nowoczesnej hali produkcyjno-
biurowej. Przy zakładzie Ener-
goaparatury powstanie rów-
nież niezbędna infrastruktura 
obejmująca dojazd i parkingi. 

Co będzie produkować 
Energoaparatura  
Władze gminy nie kryją sa-

tysfakcji z tempa, w jakim 

udało się sfinalizować roz-
mowy z nowym partnerem biz-
nesowym. 

– Rok temu spotkaliśmy się 
po raz pierwszy, a dziś z dumą 
możemy ogłosić, że Energoapa-
ratura SA, w stu procentach 

polska firma, zainwestuje u nas 
12,5 miliona złotych w budowę 
nowego zakładu produkcyj-
nego – podkreśla Hubert Ibrom, 
burmistrz Ujazdu - To świetny 
przykład wzmacniania poten-
cjału rodzimych przedsię-

biorstw i dalszego rozwoju no-
woczesnego przemysłu w na-
szym regionie. 

Uruchomienie fabryki 
przy autostradzie A4 to dla 
spółki strategiczny krok, który 
pozwoli na rozpoczęcie pro-

dukcji nowych elementów wy-
korzystywanych w branży 
energetycznej. Firma będzie 
też potrzebować fachowców 
do pracy: 

– W pilotażowym etapie 
funkcjonowania nowego za-
kładu zatrudnienie znajdzie co 
najmniej 10 osób, ale możliwo-
ści zatrudnienia są znacznie 
większe – mówi Paweł Zych, 
dyrektor do spraw produkcji 
w Energoaparaturze. - W nowej 
lokalizacji skupimy się na seryj-
nej produkcji szaf sterowni-
czych oraz podzespołów dla 
obiektów 110 kV. Będziemy tu 
również wytwarzać kompo-
nenty ściśle związane z odna-
wialnymi źródłami energii. 

Warto podkreślić, że nowy 
inwestor to marka o historycz-
nej pozycji na krajowym rynku. 
Energoaparatura istnieje 
od 1955 roku i przez minione 
dekady brała udział w budowie 
oraz modernizacji niemal 
wszystkich kluczowych obiek-
tów przemysłowych w Polsce. 
Specjaliści tej firmy pracowali 
między innymi przy najwięk-
szych polskich elektrowniach 
(w tym chociażby w Opolu czy 

Bełchatowie), elektrociepłow-
niach, rafineriach, kopalniach, 
hutach i największych zakła-
dach chemicznych. 

Nowe miejsca pracy 
w Strefie Aktywności 
Gospodarczej gminy 
Ujazd 
Wejście Energoaparatury 

do Strefy Aktywności Gospo-
darczej gminy Ujazd to kolejny 
dowód na niesłabnącą atrakcyj-
ność tych terenów inwestycyj-
nych. 

Przez ostatnie dwadzieścia 
lat na obszarze około 500 hek-
tarów wyrosło tam już 30 fa-
bryk reprezentujących branżę 
motoryzacyjną, betoniarską 
czy logistyczną, co dało stabilne 
zatrudnienie ponad 3500 oso-
bom. 

Obecnie w strefie trwa po-
tężna budowa zakładu materia-
łów budowlanych Baumit oraz 
wyposażanie hal firmy Schaef-
fler Polska (producent części sa-
mochodowych). Aby sprostać 
dużemu zapotrzebowaniu 
na grunty, gmina powiększyła 
niedawno swoją strefę o na-
stępne 250 hektarów.  ą

Radosław Dimitrow
rdimitrow@nto.pl

Do grona firm inwestują-
cych w Strefie Aktywności 
Gospodarczej gminy Ujazd 
dołącza duży gracz z pol-
skim kapitałem. Energoapa-
ratura SA, firma znana 
w branży energetycznej, wy-
buduje nowoczesny zakład, 
inwestując blisko 12,5 milio-
na złotych.

Nowy inwestor  w strefie przy A4

Spółka energetyczna zbuduje w gminie Ujazd zakład za ponad 12 mln złotych. To kolejny 
dowód na to, że strefa gospodarcza przy A4 jest nadal atrakcyjna inwestycyjnie. 

FO
T.

  R
A

D
O

SŁ
AW

 D
IM

IT
RO

W
 

POLSKA SPÓŁKA Z BRANŻY ENERGETYCZNEJ ZATRUDNI W PRZYSZŁOŚCI KILKADZIESIĄT OSÓBGOSPODARKA 

WYDARZENIAA

eprasa.pl ae916e4cf5



5Nowa Trybuna Opolska 
Środa, 8.04.2026 WYDARZENIA A

Roboty prowadzone są na od-
cinku ponad 40 kilometrów. 
Robotnicy zdejmują stare 
szyny i podkłady, demontują 
mosty i przepusty. Równolegle 
trwają prace przygotowawcze 
do montażu nowego torowi-
ska. Wzdłuż trasy rozstawiane 
są już nowe podkłady i szyny, 
które zostaną zamontowane 
po wymianie tłucznia. 

Co ciekawe, w ramach mo-
dernizacji drogi krajowej nr 45 
na odcinku Zawada - Jełowa, 
zlikwidowany zostanie prze-
jazd kolejowy w rejonie 
Osowca, który zastąpiony bę-
dzie wiaduktem, a to wpłynie 
na poprawę bezpieczeństwa 
i przepustowości trasy. Całko-
wity koszt prowadzonej mo-
dernizacji wynosi 230 mln zł.  

Szybsza podróż 
- Po remoncie na linii kolejo-

wej Opole - Kluczbork prędkość 
pociągów wzrośnie do 120 
km/h - mówi Wojciech Kwiat-
kowski, dyrektor Zakładu Linii 
Kolejowych w Opolu. - Dzięki 
temu czas podróżowania po-
między dwoma miastami 
skróci się nawet o 15 minut. 

W ramach robót wyremon-
towane zostaną również prze-
jazdy drogowo-kolejowe, pe-

rony oraz infrastruktura kiero-
wania ruchem. Odbudowane 
zostaną także dwie mijanki, 
dzięki czemu na trasę będzie 
można wpuścić więcej składów, 
będzie też możliwość krzyżo-
wania i wyprzedzania pocią-
gów. Jedna mijanka powstanie 
w Kotorzu Małym, a druga 
w Tułach. Trzecia będzie tak, 
jak do tej pory w Jełowej. 

W związku z inwestycją linia 
kolejowa Opole - Kluczbork jest 

wyłączona z ruchu. Od 9 
marca, kiedy to ruszyły prace, 
obowiązuje na trasie autobu-
sowa komunikacja zastępcza. 
Zakończenie robót planowane 
jest na wrzesień. 

 Powrót pociągów 
towarowych 
Ważnym elementem inwe-

stycji jest przywrócenie po wie-
loletniej przerwie ruchu towa-
rowego na trasie Opole - Klucz-
bork. Modernizacja infrastruk-
tury oraz wzmocnienie torowi-
ska i obiektów inżynieryjnych, 
umożliwią jazdę po linii cięż-
szych i dłuższych składów, co 
ma znaczenie dla gospodarki 
regionu. 

Co z elektryfikacją? 
Póki co nie dojdzie na razie 

do zapowiadanej przez samo-
rządowców elektryfikacji linii 
kolejowej Opole - Kluczbork. 
Dopiero następnym etapem 
ma być rozpoczęcie działań 
analitycznych i projektowych 
dotyczących elektryfikacji trasy 
i podniesienia parametru pręd-
kości do 160 km/h. Kiedy to się 
stanie, nie wiadomo. ą

Sławomir Draguła
sdragula@nto.pl

Trwa przebudowa linii kole-
jowej Opole – Kluczbork. Linia 
jest wyłączona z ruchu, a od 9 
marca, kiedy to ruszyły prace, 
obowiązuje na niej  komuni-
kacja zastępcza. Zmiany będą 
zauważalne dla wszystkich. 

Pociągi pojadą szybciej, 
skorzysta też ruch drogowy

Zdzierane są tory, demontowane mosty. Prace mają się 
zakończyć we wrześniu. 
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 Urodzony kilka tygodni temu 

takin złoty to samica. Jego ro-
dzicami są znani już Opolanom 
Hanka i Rumcajs. Ona do opol-
skiego ogrodu zoologicznego 
przyjechała 2021 roku, on dołą-
czył do niej rok później. 

Para ta okazuje się być bar-
dzo płodna, bo do tej pory uro-
dziła im się już trójka małych 
takinów. Pierwszy był Maciuś 

w 2024 roku, a w ubiegłym 
roku urodziła się Malinka. 

Imię najmłodszego z opol-
skich takinów nie zostało jesz-
cze wybrane. W podjęciu tej de-
cyzji mogą pomóc Opolanie. 
Na facebookowej stronie opol-
skiego ZOO ruszył właśnie kon-
kurs na najciekawsze imię dla 
nowej mieszkanki ogrodu.  

Małego takina wraz z rodzi-
cami i rodzeństwem można 
już oglądać na wybiegu. Na-
leży go szukać w rejonie Eura-
zji opolskiego ogrodu zoolo-
gicznego. 

Takin złoty zagrożony jest 
wyginięciem. Jego hodowlę 
w warunkach sztucznych pro-
wadzi zaledwie 20 ośrodków 
na świecie. ą

Łukasz Biernacki
lbiernacki@nto.pl

To już trzecie narodziny tego 
niezwykle rzadkiego gatun-
ku w opolskim ogrodzie zoo-
logicznym w ostatnich la-
tach. Ruszył właśnie kon-
kurs na jego imię.

Kolejny takin złoty urodził 
się w opolskim ogrodzie 
zoologicznym

Samiczkę takina można już zobaczyć na wybiegu.
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Przynieś surowce wtórne 
(makulaturę, baterie, małe AGD)
odbierz sadzonkę!

Czytaj więcej na: www.nto.pl/drzewko-nysa

ORGANIZATOR PARTNER STRATEGICZNY PARTNER LOKALIZACYJNY PARTNER
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W opublikowanym we wtorek 
przez Kancelarię Prezydenta 
oświadczeniu, Karol Na-
wrocki przedstawił projekt 
ustawy, który – jak podkreślił – 
ma wynikać z przekonania, że 
praca rolnika jest wartością. 

„Chcemy zrealizować jedną 
z podstawowych zasad: praca 
rolnika nie jest problemem, jest 
wartością – wskazał prezydent. 
Dodał, że wieś to nie tylko miej-
sce do życia, ale przede wszyst-
kim przestrzeń ciężkiej pracy: 
od hodowli zwierząt po pracę 
maszyn w polu. 

„Nowe prawo mówi jasno: 
chów zwierząt, prace polowe, 
ruch maszyn to nie są uciążliwo-
ści, które trzeba tłumaczyć. To 
jest produkcja żywności, to jest 
służba narodowi – podkreślił. 

Projekt zakłada, że rolnik 
działający zgodnie z prawem nie 
będzie musiał udowadniać, że 
jego działalność jest uzasad-
niona. Ciężar dowodu ewentu-
alnych nadużyć ma zostać prze-
niesiony. 

„Musimy skończyć z sytu-
acją, w której rolnik musi się bro-
nić czy tłumaczyć z tego, że pra-
cuje” – zaznaczył Nawrocki. 

Według prezydenta projekto-
wana ustawa „nie daje nikomu 
przyzwolenia na nadużycia, ale 
stwarza jasne reguły, takie, które 
kończą chaos i niepewność”. 
Wprowadzana jest zasada pro-
porcjonalności. „Całkowity za-
kaz działalności lub jej istotne 
ograniczenie przez sąd będzie 
mogło być orzeczone wyłącznie 
w ostateczności, gdy inne me-
tody zawiodą, a produkcja real-
nie zagraża zdrowiu lub środo-
wisku” – podkreślił prezydent. 

Dodał, że nowe ramy 
prawne mają sprzyjać unowo-
cześnianiu technologii w rolnic-
twie oraz wzmacniać pozycję 

gospodarstw rodzinnych, zapo-
biegając sytuacjom, w których 
decyzje sądowe wypychają rol-
nictwo z terenów wiejskich. Do-
datkowo zanim sprawa trafi do  
sądu, strony będą miały obo-
wiązek podjęcia próby polu-
bownego rozwiązania sporu, 
czyli mediacji. 

Nowe zasady 
dla mieszkańców 
Projekt przewiduje również 

obowiązkowy mechanizm in-
formacyjny dla osób kupujących 
nieruchomości na wsi. 

„Osoby kupujące nierucho-
mości na wsi będą oficjalnie 

oświadczały, że mają świado-
mość, że w ich sąsiedztwie 
może być prowadzona uciąż-
liwa, ale w pełni legalna działal-
ność rolnicza” – tłumaczył. 

Zanim sprawa trafi do sądu, 
strony będą musiały podjąć 
próbę mediacji. Prezydent 
wskazał, że impulsem do przy-
gotowania projektu była 
sprawa rolnika spod Łodzi, któ-
rego działalność uznano za  
„nadmiernie uciążliwą”. 

„Jeśli jeden rolnik może zo-
stać w ten sposób ukarany za le-
galną działalność, to jutro może 
to spotkać każdego” – ocenił. 

Równolegle zapowiedział 
skierowanie do premiera wnio-
sku o zaskarżenie umowy UE 
z państwami Mercosur do Try-
bunału Sprawiedliwości UE.  
„Wieś nie może dłużej czekać” 
– podkreślił. 

Na koniec prezydent wska-
zał, że nowe regulacje mają 
przywrócić równowagę między 
funkcją mieszkalną a produk-
cyjną wsi i wzmocnić bezpie-
czeństwo żywnościowe kraju. 

Nad podobną ustawą pracuje 
resort rolnictwa. Projekt ustawy 
ws. ochrony funkcji produkcyj-
nych wsi został opublikowany 
30 marca na stronie Rządowego 
Centrum Legislacji. Trafił on 
do konsultacji, które potrwają 
do końca kwietnia. Celem pro-
jektowanej ustawy jest także za-
bezpieczenie realizacji funkcji 
produkcyjnych wsi oraz ograni-
czenie na tym tle konfliktów 
społecznych. 
PAP

Maciej Badowski
Warszawa

Prezydent zapowiedział 
projekt ustawy o ochronie 
funkcji produkcyjnej wsi. 
Nowe przepisy mają upo-
rządkować konflikty mię-
dzy mieszkańcami a rolni-
kami.

Zaskakujący ruch prezydenta. 
Nowe prawo dla rolników?

Politycy PiS-u we wtorek przed  
siedzibą Ministerstwa Zdrowia 
skrytykowali działania resortu, 
wskazując na pogarszającą się sy-
tuację w systemie ochrony zdro-
wia, oraz zapowiedzieli złożenie 

w Sejmie wniosku o wotum nie-
ufności wobec minister Jolanty 
Sobierańskiej-Grendy. – To mini-
ster likwidator nominowany 
przez Donalda Tuska – mówił 
Przemysław Czarnek. 

– Pani Sobierańska-Grenda 
jest przykładem na to, jak można 
demolować jedną z najważniej-
szych płaszczyzn działania tego 
państwa – ochronę zdrowia. To 
jest ta pani, której marzeniem 
jest likwidacja 30 procent szpi-
tali. To jest ta pani, której marze-
niem byłoby, żeby każdy płacił 

fakturę u lekarza, a później re-
fundował ją sobie w NFZ, jeśli by 
się udało. Czyli to jest ta pani, 
która chciałaby prywatyzacji 
służby zdrowia – mówił Czarnek. 

Jak zauważył polityk PiS, rok 
2026 został ogłoszony rokiem 
profilaktyki, jednak w tym sa-
mym czasie podjęto decyzję 
o ograniczeniu finansowania ba-
dań profilaktycznych. Jako przy-
kład wskazał, że środki na bada-
nia takie jak kolonoskopia i ga-
stroskopia zostały zmniejszone 
do 60 procent. 

Przewodnicząca sejmowej 
komisji zdrowia Marta Golbik 
(KO) w rozmowie z PAP oceniła, 
że składanie wniosków o wotum 
nieufności i debata wokół niego 
to prawo opozycji i – jak dodała  
– element wewnętrznej kampa-
nii samego Czarnka. Zapewniła, 
że koalicja rządząca obroni sze-
fową resortu zdrowia. 

Na początku kwietnia swój 
wniosek o wotum nieufności 
wobec minister zdrowia zapo-
wiedziała także Partia Razem. 
PAP

Karolina Wrońska
Warszawa

Prawo i Sprawiedliwość zło-
ży do Sejmu wniosek o wo-
tum nieufności wobec mini-
ster zdrowia Jolanty Sobie-
rańskiej-Grendy.

PiS chce dymisji minister zdrowia. „Jest przykładem 
na to, jak można demolować ochronę zdrowia”

Nawrocki podkreślił, że przygotowana przez niego 
inicjatywa nie jest przeciwko komukolwiek
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KRAKÓW

Podczas odbywającego się tradycyjnie  w Krakowie Święta Rę-
kawki  zobaczyć można było rekonstrukcję wczesnośrednio-
wiecznej bitwy i obrzędów związanych z nadejściem wiosny, 
a także poznać bliżej bohaterów najciekawszych legend i ludo-
wych opowieści związanych z Krakowem i okolicami.

KRÓTKO

Tłumy pod Kopcem Krakusa
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REFERENDUM

Referendum w sprawie odwo-
łania Aleksandra Miszal-
skiego (KO) z urzędu prezy-
denta Krakowa odbędzie się 
24 maja. Komisarz wyborczy 
w Krakowie wydał we wtorek 
postanowienie w tej sprawie. 
Referendum dotyczyć będzie 
także odwołania całej Rady 
Miasta Krakowa. 

Inicjatorem referendum 
w Krakowie jest grupa miesz-
kańców. Ogłaszając w stycz-
niu informację o zbiórce pod-
pisów pod wnioskiem o orga-
nizację referendum jego ini-
cjatorzy podkreślali, że nie są 

grupą polityczną. W akcję 
zbierania podpisów włączyli 
się politycy opozycji – PiS 
i Konfederacja, a także środo-
wisko byłego posła PO, rad-
nego i przedsiębiorcy Łuka-
sza Gibały – głównego rywala 
Miszalskiego w wyborach 
prezydenta miasta w 2024 r. 

Aby referendum było 
ważne, musi wziąć w nim 
udział co najmniej 158 555 
mieszkańców Krakowa, czyli 
minimum 3/5 liczby osób  
biorących udział w wyborze 
prezydenta miasta w II turze. 
PAP

Krakowianie zdecydują 24 maja

TRANSPORT

RegioJet nie uruchomił 
w 2025 r. planowanych pocią-
gów, naruszając zbiorowe in-
teresy pasażerów – poinfor-
mował we wtorek Urząd 
Transportu Kolejowego.  
Prezes UTK może nałożyć 
na przewoźnika karę w wyso-
kości do 2 procent rocznego 
przychodu. 

Urząd Transportu Kolejo-
wego stwierdził, że RegioJet 

nie uruchomił 23 połączeń, 
które były ujęte w rozkładzie 
jazdy na grudzień ubiegłego 
roku. Chodzi o siedem pocią-
gów na trasie między War-
szawą a Krakowem, cztery 
między Gdynią a Krakowem 
i 12 między Poznaniem a War-
szawą. UTK podkreślił,  
że skala odwołań „była 
znaczna” i objęła 12 stacji  
kolejowych.

Kara finansowa dla RegioJet?

Chcemy zrealizować jedną z obietnic KO 
oraz premiera i wprowadzić kwotę wolną 
od podatku do 60 tysięcy złotych
Marek Sawicki, poseł PSL

Aż 80 proc. Polaków chce, by państwo utrzymało maksymal-
ne ceny paliw do końca roku – wynika z najnowszego bada-
nia. Respondenci wyraźnie opowiadają się za dalszą ingeren-
cją rządu w rynek, szczególnie w obliczu niepewności zwią-
zanej z cenami ropy na świecie. Badanie Instytutu Badań  
Pollster dla „Super Expressu” zrealizowano w dniach  
2-3 kwietnia na próbie 1011 dorosłych osób.

PALIWA

eprasa.pl ae916e4cf5
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– Chcę pomóc premierowi Wę-
gier Viktorowi Orbanowi w se-
zonie wyborczym jak tylko 
mogę – zadeklarował we wto-
rek wiceprezydent USA J.D. 
Vance na konferencji prasowej 
w Budapeszcie z szefem wę-
gierskiego rządu. 

– Prezydent (USA Donald) 
Trump i premier Orban doko-
nali razem wspaniałych rzeczy 
i jestem tu, by je uczcić – powie-
dział Vance, podkreślając przy-
jaźń obu przywódców i popar-
cie prezydenta USA dla szefa 
rządu w Budapeszcie 
przed nadchodzącymi wybo-
rami parlamentarnymi. 

– Nie liczę na to, by obywatele 
Węgier słuchali wiceprezydenta 
USA, nie dlatego tu jestem. Chcę 
wysłać sygnał wszystkim, 
a szczególnie biurokratom 
w Brukseli, którzy robią, co 
mogą, by kontrolować naród 
węgierski, bo nie lubią ich lidera 
– zaznaczył amerykański wice-
prezydent. 

– Myślę, że premier Orban 
jest najbardziej wpływowym 
przywódcą Europy w kwestiach 
bezpieczeństwa energetycz-
nego i niezależności. To 

śmieszne, gdy widzę europej-
skich liderów mówiących o kry-
zysie energetycznym, gdy po-
winni podążyć śladem polityki 
premiera Orbana i Węgier – po-
wiedział.  

– Wyjaśniłem wiceprezyden-
towi USA J.D. Vance’owi, że mie-
rzymy się na Węgrzech z po-
ważną ingerencją w nadcho-
dzące wybory parlamentarne – 
powiedział z kolei  premier Vik-
tor Orban podczas wspólnej 
konferencji prasowej 
z Vance’em. 

– Jesteśmy wdzięczni prezy-
dentowi USA Donaldowi Trum-
powi i wiceprezydentowi 

Vance’owi za to, że stali ramię 
w ramię z Węgrami w ostatnich 
latach. USA są najsilniejszym 
państwem globu i jestem szczę-
śliwy, mogąc powiedzieć, że 
Stany Zjednoczone są naszym 
sojusznikiem i dlatego pokój 
oraz stabilność Węgier są zagwa-
rantowane – powiedział Orban. 

– Rozmawialiśmy też o tym, 
że Europa zmierza w kierunku 
jednego z najgorszych kryzysów 
energetycznych w historii. Dla-
tego tak ważna jest współpraca 
energetyczna Węgier z USA – do-
dał. 

Zaznaczył, że z Vance’em 
omówił też problem „jawnego 
i poważnego” ingerowania 
przez zagraniczne służby w pro-
ces wyborczy na Węgrzech. Pre-
mier nie wyjaśnił, o służby ja-
kiego kraju chodzi.  

Wybory parlamentarne 
na Węgrzech odbędą się w naj-
bliższą niedzielę 12 kwietnia.  
PAP

oprac. Anna Nagel
Budapeszt

Wiceprezydent USA J.D. Van-
ce przybył z dwudniową wi-
zytą na Węgry, aby odbyć spo-
tkania z premierem Viktorem 
Orbanem i wygłosić przemó-
wienie na temat partnerstwa 
między USA a Węgrami.

Amerykańskie wsparcie dla 
Orbana przed wyborami

– Wspaniale znów słyszeć Zie-
mię – powiedziała specjalistka 
misji Artemis II Christina Koch, 
gdy po wyjściu z cienia radio-
wego kontrola lotów w Houston 
odzyskała kontakt ze statkiem. 
– Zawsze wybierzemy Ziemię, 
zawsze wybierzemy siebie na-
wzajem – dodała. 

Podczas przelotu nad niewi-
doczną stroną Srebrnego Globu, 
w trakcie którego łączność 
z NASA była całkowicie niemoż-
liwa, załoga była świadkiem zja-
wiska wschodu i zachodu Ziemi. 

Astronauci na żywo obser-
wowali również rozbłyski 
świetlne powstające w wyniku 
uderzeń meteoroidów w po-
wierzchnię Księżyca. Dowódca 
misji Reid Wiseman opisał te 
widoki jako „całkowicie spek-
takularne i surrealistyczne”, 
dodając, że brakuje przymiot-
ników, by oddać to, co widzą 
przez okna. 

Zgodnie z danymi pomiaro-
wymi statek Orion znalazł się 
w najdalszym punkcie trajektorii, 
oddalając się od Ziemi na dystans 
406 771 kilometrów i bijąc histo-
ryczny rekord załogowej misji na-
leżący dotychczas do Apollo 13. 

Wykorzystując unikalną per-
spektywę, astronauci nadali ro-
bocze nazwy dwóm bezimien-
nym dotąd kraterom. Jeden 

z nich ochrzczono mianem „In-
tegrity” na cześć statku kosmicz-
nego. Drugi nazwano „Carroll”, 
by upamiętnić żonę dowódcy 
misji, która zmarła na raka 
w 2020 roku. Jak przekazał ła-
miącym się głosem kanadyjski 
astronauta Jeremy Hansen, jest 
to „jasny punkt na Księżycu”. 

Lot Artemis II to pierwsza za-
łogowa wyprawa w okolice Księ-
życa od czasów programu Apollo. 
Stanowi ona próbę generalną 
przed planowanym na 2028 rok 
lądowaniem człowieka na po-
wierzchni naturalnego satelity. 

W skład załogi Artemis II 
wchodzi czworo astronautów  
– troje Amerykanów: Christina 
Koch, Reid Wiseman, Victor 
Glover oraz Kanadyjczyk Je-
remy Hansen. 

Załoga rozpoczęła już po-
dróż powrotną, która zakończy 
się lądowaniem na Pacyfiku 
w piątek. PAP

oprac. Anna Nagel
Waszyngton

Po 40 minutach przerwy 
w komunikacji astronauci 
misji Artemis II odzyskali 
łączność z NASA. Załoga 
statku Orion przez sześć go-
dzin badała nieoświetloną 
półkulę Księżyca.

Astronauci misji Artemis II spędzili sześć 
godzin na badaniu ciemnej strony Księżyca

Premier Węgier Viktor Orban wita wiceprezydenta USA J.D. Vance’a przed swoim 
biurem, byłym klasztorem karmelitów w Budapeszcie
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Astronauci misji kosmicznej Artemis II
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Myślę, że premier Orban 
jest najbardziej wpływo-
wym przywódcą Europy 
w kwestiach bezpie-
czeństwa energetycz-
nego i niezależności.

To już czwarty atak na elektrow-
nię jądrową w Buszehr od po-
czątku konfliktu. Atak spowodo-
wał uszkodzenie jednego z bu-
dynków pomocniczych – podała 
irańska agencja Tasnim. 

Elektrownia przechowuje 
duże ilości materiałów radio- 
aktywnych, dlatego poważne 
uszkodzenia mogą spowodować 
katastrofalny incydent nukle-
arny w całym regionie. 

Dochodzenie sugeruje, że 
eksplozja nie uszkodziła głów-

nej infrastruktury elektrowni 
ani nie zakłóciła jej zdolności 
operacyjnej. Pocisk eksplodo-
wał zaledwie 200 metrów od  
działającego reaktora jądro-
wego. Kolejne uderzenia stwa-
rzają ryzyko katastrofy nuklear-
nej. 

Atak na Buszehr mógłby 
spowodować uwolnienie mate-
riałów radioaktywnych, co mo-
głoby mieć katastrofalne skutki 
dla środowiska. 

Położenie na wybrzeżu Za-
toki Perskiej oznacza, że zanie-
czyszczenia mogłyby przedo-
stać się do wody morskiej, 
zwiększając ryzyko oddziały-
wania na ekosystemy morskie, 
a co ważniejsze, na zakłady od-
salania wody, od których wiele 
państw Zatoki Perskiej jest za-
leżnych w zakresie zaopatrze-
nia w wodę pitną.

Kazimierz Sikorski
Teheran

Kluczowa irańska elektrow-
nia jądrowa w Buszehr zosta-
ła uszkodzona po ataku, 
w którym zginął strażnik, 
a Teheran ostrzegł, że  mogło 
to doprowadzić do katastrofy.

Strach przed katastrofą 
nuklearną po ataku 
na elektrownię jądrową

W pobliżu konsulatu Izraela 
w Stambule doszło we wtorek 
do strzelaniny, w wyniku której 
trzy osoby zginęły – poinformo-
wały tureckie media cytowane 
przez agencję Reutera. 

Jak przekazał gubernator 
Stambułu Davut Gul, sprawcy 
byli uzbrojeni w karabiny i pi-
stolety. Dodał, że w strzelaninie 
rannych zostało dwóch poli-
cjantów. 

Na nagraniu opublikowa-
nym przez agencję Reutera wi-
dać policjanta, który wyciąga 
broń i kryje się, gdy słychać 

strzały. Jedna pokazana osoba 
była cała we krwi. 

Turecki minister spraw we-
wnętrznych Mustafa Ciftci po-
wiedział, że napastnicy byli po-
wiązani z organizacją „wykorzy-
stującą religię (do swoich celów 
– PAP)”. Według lokalnych me-
diów może chodzić o diżiha-
dystyczną organizację Państwo 
Islamskie. 

Minister sprawiedliwości 
Turcji Akin Gurlek poinformo-
wał, że w sprawie strzelaniny zo-
stanie wszczęte śledztwo. Dodał, 
że wyznaczono już trzech proku-
ratorów, którzy zajmą się tym 
tragicznym incydentem. 

Szef izraelskiego resortu dy-
plomacji Gideon Saar przekazał, 
że w konsulacie w czasie strzela-
niny nie przebywał personel dy-
plomatyczny. Władze prowincji 
Stambuł podały, że izraelskich 
dyplomatów nie było w pla-
cówce od dwóch i pół roku. PAP

Marcin Koziestański
Stambuł

Trzy osoby zginęły w strze-
laninie w pobliżu izraelskie-
go konsulatu w Stambule. 
Jak podaje agencja Reutersa 
rannych zostało dwóch poli-
cjantów.

Strzelanina w pobliżu 
konsulatu Izraela

Buszehr to kluczowa irańska elektrownia jądrowa. 
Została uszkodzona po ataku rakietowym
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Anna Podchorodecka-Pośpiech i Zdzisław Hebda 
Opole 

Sara i Mariusz Kolekta 
powiat brzeski 

Kamila i Grzegorz Kosztubajda 
powiat głubczycki 

Alina i Bogdan Tarasek 
powiat kędzierzyńsko-kozielski 

Joanna Kraus i Maciej Wiącek 
powiat kluczborski 

Angelika Schneider i Piotr Fleiszer 
powiat krapkowicki 

Małgorzata Baran i Bartosz Prus 
powiat namysłowski 

Ilona i Artur Cisińscy 
powiat nyski 

Bożena Klonowska i Grzegorz Kowalski 
powiat oleski 

RAZEM NAJLEPIEJ

powiat namysłowski p y

Paweł Sykuła i Ewelina Tkaczyk 
powiat opolski 

Alicja i Andrzej Głuszko 
powiat prudnicki 

Dorota Lippok i Bartosz Kiwka 
powiat strzelecki

OTO ZWYCIĘSKIE PARY W AKCJI 
RAZEM NAJLEPIEJ 

Oto Oni - bohaterowie tych stron, czyli pary, 
które w plebiscycie Razem Najlepiej 2026 
zyskały sympatię głosujących, zajmując 
I miejsca w swoich miastach i powiatach. To 
pary, które na co dzień tworzą swoje „razem” 
w zwykłych dniach, wspólnych decyzjach, 
rozmowach i zwyczajach. Te spojrzenia, 
uśmiechy i gesty mówią więcej niż tysiąc 
słów! Każda z tych miłosnych historii jest 
inna, ale łączy je jedno - relacja budowana nie 
od święta, ale każdego dnia. Poznajcie 
zwycięzców etapu powiatowego - ludzi, 
których zdjęcia i historie przyciągnęły uwagę 
głosujących i zostały przez nich docenione. 
To ich chwila. Ich RAZEM NAJLEPIEJ. 

Kamila i Grzegorz KosztubajdaAnAA na PPP ddod hchor dodecka-Pośpiech i Zdzisław Hebdał S
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Ewa Mirska-Zacharczuk i Artur Zacharczuk 
powiat kędzierzyńsko-kozielski 

Teresa i Waldemar Grzeszok 
powiat kluczborski 

Joanna i Andrzej Malinowscy 
powiat krapkowicki 

Basia i Marek Widera 
powiat namysłowski 

Agnieszka i Rafał Konopka 
powiat nyski 

Kinga i Tomasz Pakuła 
powiat oleski 

RAZEM NAJLEPIEJ

Ela i Marcin Gsell 
powiat opolski 

Wioletta i Radosław Brylak 
powiat prudnicki 

Małgorzata i Józef Grodzińscy 
powiat strzelecki

Anna i Marek Mazguła 
Opole 

Jolanta i Stanisław Janocha 
powiat brzeski 

Jadwiga i Jerzy Białek 
powiat głubczycki 
Jadwiga i Jerzy Białek
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W NUMERZE: 
Ranking najlepszych 
sanatoriów na NFZ 
Które sanatorium wybrać 
na turnus finansowany 
z NFZ? Oczywiście najlepsze! 
Ale co to właściwie znaczy 
i jak stwierdzić, które sanato-

ria są rzeczywiście dobre? 
Z pomocą przychodzą sami 
pacjenci, piszący recenzje za-
kładów leczniczych w Google. 
Na ich podstawie stworzyli-
śmy aktualny ranking 7 naj-
lepszych sanatoriów na NFZ 
w całej Polsce i w poszczegól-
nych województwach.

Gorzka czekolada, zawierająca 
minimum 70 proc. miazgi kaka-
owej, to źródło wielu składników 
mineralnych oraz niektórych wi-
tamin – ma ich zdecydowanie 
więcej niż inne typy czekolady.  

Wśród najcenniejszych wy-
mienianie są przede wszystkim 
potas, fosfor, magnez, wapń, że-
lazo, jod, niacyna, witamina E, 
tiamina i ryboflawina. Gorzka 
czekolada to także skarbnica an-
tyoksydacyjnych polifenoli, które 
sprawiają, że jedzenie prawdzi-
wej gorzkiej czekolady pomaga 
zmniejszyć ryzyko wystąpienia 
chorób sercowo-naczyniowych, 
takich jak nadciśnienie, miaż-
dżyca, zakrzepicy żylna czy na-
wet udaru mózgu.  

Mimo całego dobrodziejstwa 
należy pamiętać, że gorzka cze-
kolada należy do dość kalorycz-
nych produktów. 100 g, czyli tra-
dycyjna tabliczka, dostarcza 
przeciętnie 500 kcal, 40 g tłusz-
czu, 13 g białka, 8 g węglowoda-
nów i 6 g błonnika. 

Czy gorzka czekolada 
pomaga 
w odchudzaniu?  
Badania pokazują, że gorzka 

czekolada może wpływać 
na zmniejszenie stężenia insuliny 
we krwi, co z kolei może skutko-
wać zwiększoną utratą masy 
ciała i zmniejszonym magazyno-
waniem tłuszczu. Inne wyniki – 
potrzebujące jeszcze potwierdze-
nia – wskazują także na to, że 
ciemna czekolada może pomóc 
w kontrolowaniu prawidłowego 
poziomu cukru we krwi. 

Inne badania potwierdziły, że 
ciemna czekolada może zmniej-
szyć łaknienie i dawać uczucie sy-
tości, co może być pomoce 
w utracie wagi. Według badaczy 
jedzenie czekolady nie tylko spra-
wiło, że uczestnicy badania byli 
miej głodni (spadł u nich poziom 
greliny – hormonu stymulują-

cego głód), ale byli również bar-
dziej najedzeni i zadowoleni niż 
osoby, które jadły inne rodzaje 
czekolady. Badania pokazały też, 
że u 15 kobiet z nadwagą, które 
codziennie przez tydzień spoży-
wały czekoladę, zaobserwowano 
obniżenie poziomu cholesterolu 
i zmniejszenie masy ciała. 

Dieta czekoladowa? 
Niekoniecznie… 
W świetle wyników badań 

czekolada rzeczywiście może być 
uznana za superfood sprzyjający 
utracie wagi. Jednak nie należy 
w związku z tym przechodzić 
na „dietę czekoladową”, ale 
uznać ją za pełnowartościowy 
produkt, który warto włączyć 
do codziennego jadłospisu, jeśli 
zależy nam na utrzymaniu aktu-
alnej wagi lub zrzuceniu kilku ki-
logramów. Jest z pewnością do-
brym wyborem, jeśli mamy 
ochotę na słodką przekąskę. Le-

piej wybrać wtedy kostkę gorz-
kiej czekolady niż sięgnąć 
po przetworzone sklepowe sło-
dycze lub mleczną albo białą cze-
koladę. Według dietetyków bez-
pieczną i zalecaną porcją dla osób 
zdrowych jest 15-50 g dziennie, 
przez pięć dni w tygodniu. Im 
częściej sięgamy po czekoladę, 
tym porcje powinny być mniej-
sze.  

Nieliczne przeciwwskazania 
do jedzenia gorzkiej czekolady, to 
oprócz nietolerancji pokarmo-
wych i alergii, niektóre choroby 
nerek i układu moczowego oraz 
tendencja do częstych zaparć. 

Dodaj do kawy, a zyskasz 
energię i dobry nastrój 
Kawa z czekoladą gorzką to 

połączenie espresso lub mocnej 
kawy filtrowanej z rozpuszczoną 
gorzką czekoladą (o wysokiej za-
wartości kakao) i mlekiem (lub 
jego roślinnym zamiennikiem). 
Najpopularniejszą i najbardziej 
klasyczną formą tego napoju jest 
mokka (lub caffè mocha), czyli je-
den z wariantów kawy latte. Jed-
nak w kawie mokka nie ma 
mlecznej pianki tak jak w latte czy 
cappuccino. Dlatego ozdabia się 
ją bitą śmietaną, jednak nie pole-
cam tego pomysłu ze względu 
na to, że podwyższa kalorycz-
ność napoju. Kawa z gorzką cze-
koladą wyróżnia się intensyw-
nym smakiem kakao, który do-
skonale komponuje się z go-
ryczką kawy. Najlepszy efekt uzy-
skasz, rozpuszczając czekoladę 
w gorącym espresso i spieniając 
mleko. Połączenie kawy (kofeiny) 

i gorzkiej czekolady (kakao) do-
starcza nie tylko przyjemnych 
doznań smakowych, ale także łą-
czy korzystne właściwości obu 
tych składników: 
a  Zwiększa koncentrację i popra-
wia nastrój – kofeina to stymu-
lant, który zwiększa czujność 
i koncentrację. Kakao z gorzkiej 
czekolady zawiera teobrominę – 
łagodniejszy stymulant, który 
w połączeniu z kofeiną może wy-
dłużać i wzmacniać poczucie 
skupienia oraz poprawiać nastrój. 
Kakao może także wspierać 
uwalnianie endorfin, czyli hor-
monów szczęścia. 
a  Wspomaga odchudzanie – 
gorzka czekolada potrafi przy-
spieszyć metabolizm i wspomóc 
spalanie tłuszczu, podczas gdy 
kawa działa jako naturalny śro-
dek zmniejszający łaknienie 
(ograniczający apetyt). 
a  Działa antyoksydacyjnie – za-
równo kawa, jak i gorzka czeko-

lada są bogate w przeciwutlenia-
cze (polifenole, flawonoidy). Fla-
wonoidy w kakao są jednymi 
z silniejszych. Przeciwutleniacze 
pomagają w walce z wolnymi 
rodnikami, co ma znaczenie 
w profilaktyce chorób serca i neu-
rodegeneracyjnych. 
a  Wspiera serce i układu krąże-
nia – flawonole zawarte w kakao 
mogą poprawiać przepływ krwi 
poprzez zwiększenie produkcji 
tlenku azotu, co przyczynia się 
do obniżenia ciśnienia krwi i po-
prawy funkcjonowania naczyń 
krwionośnych. Kofeina może 
mieć krótkotrwały efekt podno-
szący ciśnienie, ale umiarkowane 
spożycie kawy jest generalnie 
neutralne lub korzystne dla zdro-
wia serca. 
a  Chroni mózg i układ nerwowy 
– flawonoidy z kakao są badane 
pod kątem ich zdolności do po-
prawy funkcji poznawczych, 
w tym pamięci i czasu reakcji.

Redakcja Strony Zdrowia
redakcja@stronazdrowia.pl

Gorzka czekolada uchodzi 
za superfood. Zawiera duże 
ilości polifenoli, flawonoli i ka-
techin. Działa przeciwzapal-
nie, korzystnie wpływa na ser-
ce i pracę mózgu. Ale czy 
wspomaga odchudzanie? 

Czy gorzka czekolada jest zdrowa 
i pomaga się odchudzać?

Gorzka czekolada może wpływać na zmniejszenie stężenia insuliny we krwi
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ZA TYDZIEŃ: 

Mimo jej zalet należy  
pamiętać, że gorzka  
czekolada to kaloryczny 
produkt. Tradycyjna  
tabliczka dostarcza  
przeciętnie 500 kcal.

a Kto i dlaczego nie powi-
nien jeść czosnku? Przeciw-
wskazania mogą cię zasko-
czyć  
a Zanieczyszczone powie-
trze sprzyja alergiom. Nasi-
lają się objawy
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„Świetna lokalizacja, pokoje 
czyste i przytulne”. Ranking 
najlepszych sanatoriów na NFZ

Z pomocą przychodzą sami pa-
cjenci, piszący recenzje zakła-
dów leczniczych w Google. 
Na ich podstawie stworzyłem 
aktualny ranking 7 najlepszych 
sanatoriów na NFZ w całej Pol-
sce, a także listy najlepszych 
sanatoriów dla poszczególnych 
województw. Łącznie oceni-
łem 31 sanatoriów. 

Sanatoria nie są sobie równe 
i dlatego już na etapie konsul-
tacji z lekarzem i uzyskiwania 
skierowania warto zaznaczyć 
w dokumentacji, w którym 
konkretnie zakładzie chcieliby-
śmy dobyć turnus. NFZ nie 
musi uwzględnić naszych pre-
ferencji, ale może to zrobić, 
więc warto spróbować. 

Jak wybrać dobre sanato-
rium? Na co zwracać uwagę, 
poza dopasowaniem do profilu 
naszych dolegliwości? Z opinii 
i opowiadań pacjentów można 
wyciągnąć wnioski na temat 
tego, jakie powinno być dobre 
sanatorium. Cechy idealnego 
miejsca na turnus to: 
a  Szeroka i zróżnicowana 
oferta zabiegowa, profesjo-
nalna i troskliwa opieka lekar-
ska, z częstymi konsultacjami. 
a  Wysoki standard pokoi, czy-
stość całego budynku i otocze-
nia, także (zwłaszcza!) sal 
i sprzętów zabiegowych. 
a  Dobre jedzenie, dostoso-
wane do indywidualnych po-
trzeb żywieniowych pacjen-
tów. 
a  Wygodne rozplanowanie 
ośrodka, bez konieczności dłu-
gich i wyczerpujących mar-
szów z jednej sali zabiegowej 
do drugiej, zwłaszcza bez ko-
nieczności wspinania się 
na strome schody. 
a  Ładne i zadbane otoczenie 
z ogródkiem lub parkiem, czy-
ste powietrze bez dymu z pie-
ców czy palarni. 
a  Pacjenci leczący się na NFZ 
powinni być traktowani 
na równi z komercyjnymi, bez 
rażących różnic w podejściu 
personelu czy ofercie zabie-
gów. 

Wszystko świetnie, ale skąd 
wiadomo, które sanatorium 
rzeczywiście jest dobre czy 
wręcz bliskie ideałowi? Najle-
piej spytać o zdanie samych pa-
cjentów, którzy już odbyli tur-
nusy.  

Nie musisz wcale nigdzie 
dzwonić czy mailować – najpro-
ściej sprawdzić opinie pacjen-
tów o danym sanatorium, pu-
blikowane w Google. Wyszuki-
warka Google pozwala każ-
demu napisać recenzję danego 
miejsca, także sanatorium.  

Pacjenci chętnie dzielą się 
w recenzjach Google swoimi 
wrażeniami z pobytów, opisują 
wszystko bez ogródek i cen-
zury, i wystawiają oceny od 0 
do 5. Znane sanatoria miewają 
po kilkaset i więcej recenzji. 

Recenzje Google to świetne 
źródło informacji o jakości da-
nego sanatorium. By ułatwić ci 
wybranie najlepszego sanato-
rium w całym kraju lub w two-
jej okolicy, stworzyłem dwa 
rankingi właśnie na podstawie 
opinii pacjentów.  

TOP 7 najlepszych 
sanatoriów na NFZ 
w całej Polsce 
Zobacz mój ranking najlep-

szych polskich sanatoriów 
na NFZ. Stworzyłem go 
na podstawie ocen i opinii sa-
mych kuracjuszy, publikowa-
nych w Google. 

Na liście znajdują się tylko 
sanatoria przyjmujące pacjen-
tów na NFZ, z ocenami rów-
nymi lub wyższymi 4,0 i liczbą 
recenzji wynoszącą 400 lub 
więcej.  

Liczba recenzji jest ważna, 
ponieważ świadczy o popular-
ności, a więc i renomie danego 
sanatorium, a także zwiększa 
wiarygodność jego ogólnej 
oceny przez internautów. 

Zastosowałem punktację, 
która decyduje o miejscu 
w rankingu. Obliczenie jest 
proste: mnożę średnią ocen 
przez liczbę recenzji. Sanatoria 

z ocenami poniżej 4,0 (zobacz 
kolejne rankingi niżej) dostają 
karę minus 200 punktów. 
aa   Miejsce 1: 22 Wojskowy 
Szpital Uzdrowiskowo–Reha-
bilitacyjny w Ciechocinku.  

Średnia ocen w Google: 4,6; 
liczba recenzji w Google: 1516, 
punktacja: 6973,6. 
a  Miejsce 2: Sanatorium 
Uzdrowiskowe KRYSTYNKA 
w Ciechocinku 

Średnia ocen w Google: 4,6, 
liczba recenzji w Google: 1462, 
punktacja: 6725,2 
a  Miejsce 3: Sanatorium 
Włókniarz w Busku-Zdroju 

Średnia ocen w Google: 4,2, 
liczba recenzji w Google: 915, 
punktacja: 3843. 
a  Miejsce 4: Łazienki II Pałac 
w Ciechocinku 

Średnia ocen w Google: 4,0, 
liczba recenzji w Google: 853, 
punktacja: 3412. 
a  Miejsce 5: BiaVita Sanato-
rium Uzdrowiskowe Augu-
stów Medical SPA 

Średnia ocen w Google: 4,5, 
liczba recenzji w Google: 495, 
punktacja: 2227,5 
a  Miejsce 6: Świerkowy Zdrój 
Medical SPA Rymanów-Zdrój 

Średnia ocen w Google: 4,4, 
liczba recenzji w Google: 437, 
punktacja: 1922,8 
a  Miejsce 7: Świerkowy Zdrój 
Medical SPA Iwonicz-Zdrój 

Średnia ocen w Google: 4,0, 
liczba recenzji w Google: 410; 
punktacja: 1640. 

 Które sanatoium jest 
najlepsze w twoim 
województwie? 
Poniżej znajdziesz listę pol-

skich sanatoriów, przyjmują-
cych pacjentów na turnusy fi-
nansowane przez NFZ według 
województw. 

a Dolnośląskie 
Miejsce 1: Centrum Medyczne 
Karpacz.  Średnia ocen w Go-
ogle: 3,6, liczba recenzji w Go-
ogle: 185, punktacja: 466 
a Kujawsko-Pomorskie 

Miejsce 1: 22 Wojskowy 
Szpital Uzdrowiskowo–Reha-
bilitacyjny w Ciechocinku. 
Średnia ocen w Google: 4,6, 
liczba recenzji w Google: 1516, 
punktacja: 6973,6. 
a  Lubelskie 

Miejsce 1: Sanatorium 
Uzdrowiskowe ZNP w Nałę-
czowie. Średnia ocen w Go-
ogle: 4,3, iczba recenzji w Go-
ogle: 62, punktacja: 266,6 
a  Podkarpackie 

Miejsce 1: Świerkowy Zdrój 
Medical SPA Rymanów-Zdrój. 
Średnia ocen w Google: 4,4, 
liczba recenzji w Google: 437, 
punktacja: 1922,8 
a Podlaskie 

Miejsce 1: Sanatorium 
Uzdrowiskowe Augustów Me-
dical SPA. Średnia ocen w Go-
ogle: 4,5, liczba recenzji w Go-
ogle: 495, punktacja: 2227,5 
a Pomorskie 

Miejsce 1: Sanatorium So-
bieszewo. Średnia ocen w Go-
ogle: 4,0, liczba recenzji w Go-
ogle: 324, punktacja: 1296 
a Śląskie 

Miejsce 1: Sanatorium 
Uzdrowiskowe Malwa w Ustro-
niu. Średnia ocen w Google: 
4,0, liczba recenzji w Google: 
97, punktacja: 388 
a Świętokrzyskie 

Miejsce 1: Sanatorium 
Włókniarz w Busku-Zdroju. 
Średnia ocen w Google: 4,2, 
liczba recenzji w Google: 915, 
punktacja: 3843 
 
Więcej szczegółów na:  
stronazdrowia.pl

Emil Hoff
emil.hoff@polskapress.pl

Które sanatorium wybrać 
na turnus finansowany 
z NFZ? Oczywiście najlepsze! 
Ale co to właściwie znaczy 
i jak stwierdzić, które sanato-
ria są rzeczywiście dobre? 

Zobacz listę najlepszych sanatoriów na NFZ
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Brudna Dwunastka 2026  
ma najwięcej pestycydów

W 2026 r. lista ponownie zaska-
kuje – badania USDA po umy-
ciu, szorowaniu i obraniu pró-
bek wykazały aż 264 różne 
pestycydy. 

Oto 12 produktów o najwyż-
szej zawartości pestycydów. Li-
sta powstała na podstawie ana-
lizy ponad 54 tys. próbek 47 ro-
dzajów owoców i warzyw: 
a  Szpinak – numer 1; najwięcej 
pestycydów w przeliczeniu 
na masę, przeciętnie minimum 
cztery różne substancje 
na próbkę. 
a  Truskawki – popularne, ale 
z reguły przenoszą ślady dzie-
siątek pestycydów. 
a  Jarmuż, kapusta włoska, 
gorczyca – ponad połowa pró-
bek zawierała substancje po-
tencjalnie rakotwórcze. 
a  Winogrona; 
a  Nektarynki; 
a  Brzoskwinie; 
a  Wiśnie; 
a  Jabłka – często spryskiwane 
środkami chemicznymi 
po zbiorach. 

a  Gruszki – jedne z najbardziej 
skażonych owoców. 
a  Jeżyny – nowość na liście, ba-
dane ponownie od 2023 r. 
a  Borówki 
a  Ziemniaki – najbardziej za-
nieczyszczone warzywo we-
dług EWG. 

Naukowcy od lat dokumen-
tują wpływ pestycydów na or-
ganizm. EWG przypomina, że 
wcześniejsze badania łączyły 
ekspozycję z porodami przed-
wczesnymi, wadami wrodzo-
nymi, chorobami serca, zwięk-
szonym ryzykiem nowotwo-
rów, poronieniami, obniżeniem 
jakości nasienia. 

Amerykańska Akademia Pe-
diatrii ostrzega także, że nara-
żenie w ciąży zwiększa ryzyko 
wad wrodzonych, obumarcia 
płodu i niskiej masy urodzenio-
wej, a u dzieci wiąże się z pro-
blemami z koncentracją i ucze-
niem się oraz ryzykiem nowo-
tworów. 

Tegoroczny raport po raz 
pierwszy szeroko podkreśla 
obecność pestycydów z grupy 
PFAS, tzw. wiecznych chemika-
liów – trudnych do rozkładu 
i kumulujących się w organi-
zmie. Ponad 60% próbek Brud-
nej Dwunastki zawierało PFAS, 
związane m.in. z zaburzeniami 
hormonalnymi, chorobami tar-
czycy, uszkodzeniem wątroby, 
obniżoną płodnością, osłabie-
niem odporności.

Ola Głowacka
redakcja@stronazdrowia.pl

Każdego roku Environmen-
tal Working Group (EWG) 
publikuje raport z listą tzw. 
Brudnej Dwunastki – wa-
rzyw i owoców o najwyższej 
zawartości pozostałości 
pestycydów. 

Szpinak i ziemniaki to najbardziej zanieczyszczone 
warzywa wg EWG
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Jak zmniejszyć ilość pestycydów w jedzeniu? Jednym 
ze sposobów jest właściwe mycie
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Rak wywołuje stres,  
stres karmi raka. Jak 
przerwać ten zaklęty krąg?

W gabinecie onkologicznym 
stres pojawia się już w chwili dia-
gnozy, narasta na kolejnych eta-
pach leczenia i często nie ustę-
puje nawet po zakończeniu te-
rapii – napisali badacze w komu-
nikacie. – Stres towarzyszy de-
cyzjom terapeutycznym, ocze-
kiwaniu na wyniki badań, lę-
kowi przed nawrotem choroby 
i zmianom w codziennym funk-
cjonowaniu. Badania pokazują, 
że przewlekły stres może uru-
chamiać procesy biologiczne 
sprzyjające rozwojowi choroby 
onkologicznej i osłabia mecha-
nizmy obronne organizmu. 

Analiza przygotowana przez 
badaczy z Uniwersytetu Me-
dycznego we Wrocławiu została 
opublikowana w 2026 roku 
w International Journal of Mole-
cular Sciences. Autorzy przeana-
lizowali dane dotyczące czte-
rech nowotworów – raka piersi, 
prostaty, trzustki i jajnika – po-
rządkując je według pięciolet-
niego przeżycia. 

Z biologicznego punktu wi-
dzenia przewlekły stres oznacza 
długotrwałe obciążenie zdolno-
ści adaptacyjnych organizmu. 
Nie jest to jednorazowa reakcja 
na trudne wydarzenie, lecz stan, 
w którym układy odpowie-
dzialne za reagowanie na zagro-
żenie pozostają aktywne przez 
tygodnie lub miesiące. 

W onkologii stres ma charak-
ter wielowymiarowy. Obejmuje 
nie tylko lęk czy smutek, ale 
także czynniki społeczne, zawo-
dowe, rodzinne i egzysten-
cjalne. Dla wielu pacjentów 
oznacza konieczność redefinicji 
planów życiowych, ról społecz-
nych i poczucia kontroli 
nad własnym ciałem. 

Autorzy analizy opisują me-
chanizmy łączące przewlekły 
stres z przebiegiem nowotworu 
jako trzy powiązane ze sobą 
etapy. 

Pierwszym z nich jest alarm 
hormonalny. Przewlekły stres 
prowadzi do utrzymującej się 
aktywacji osi podwzgórze–przy-
sadka–nadnercza (HPA) oraz 
układu współczulnego. W prak-
tyce oznacza to długotrwałe 

podwyższenie poziomu korty-
zolu, adrenaliny i noradrenaliny. 

–  Organizm działa, jakby 
stale był w trybie zagrożenia. To 
wiąże się z nasileniem procesów 
zapalnych oraz immunosupre-
sją, co może sprzyjać progresji 
nowotworu i osłabiać odpo-
wiedź na leczenie – powiedziała 
cytowana w komunikacie 
współautorka przeglądu Kata-
rzyna Herbetko, studentka Wy-
działu Lekarskiego i dokto-
rantka Nauk Medycznych i Nauk 
o Zdrowiu UMW. 

Drugim etapem jest wpływ 
na odporność i stan zapalny. 
Hormony stresu oddziałują 
na funkcjonowanie układu im-
munologicznego. Długotrwała 
ekspozycja na kortyzol i kate-
cholaminy może osłabiać nad-
zór immunologiczny oraz prze-
suwać równowagę w stronę 
przewlekłego, nisko nasilonego 
stanu zapalnego. Jest to środo-
wisko, w którym komórkom no-
wotworowym łatwiej prze-
trwać, namnażać się i unikać 
mechanizmów kontroli. 

Trzecim elementem jest 
wpływ na środowisko guza. 
Na poziomie tkankowym prze-
wlekły stres może oddziaływać 
na angiogenezę (czyli proces, 
który polega na tworzeniu no-
wych naczyń krwionośnych 
i występuje w przebiegu wielu 
nowotworów złośliwych), migra-

cję komórek nowotworowych 
oraz procesy związane z oporno-
ścią na leczenie. Autorzy zazna-
czają jednak istotne zastrzeżenie: 
są to mechanizmy biologicznie 
zgodne z obecną wiedzą, ale 
w badaniach klinicznych bardzo 
trudno oddzielić wpływ stresu 
od zaawansowania choroby, in-
tensywności terapii i innych 
czynników klinicznych. 

Jednym z kluczowych wnio-
sków przeglądu jest to, że prze-
wlekły stres nie oddziałuje 
w taki sam sposób we wszyst-
kich nowotworach. Jego znacze-
nie biologiczne i kliniczne zależy 
zarówno od typu choroby, jak 
i od jej rokowania. 

W nowotworach o lepszym 
przeżyciu, takich jak rak piersi 
i rak prostaty, stres najczęściej 
przyjmuje postać przewlekłej 
niepewności. Pacjenci żyją 
z chorobą przez dłuższy czas, 
zmagając się z lękiem przed na-
wrotem, skutkami ubocznymi 
leczenia oraz trwałymi zmia-
nami w jakości życia. W tym 
kontekście na pierwszy plan wy-
suwa się biologiczna rola sygna-
lizacji adrenergicznej i glukokor-
tykoidowej, która w badaniach 
przedklinicznych wiąże się mię-
dzy innymi z procesami prze-
rzutowania oraz odpowiedzią 
na terapię. Nie oznacza to, że 
stres „niweczy leczenie”, lecz że 
u części pacjentów może stano-

wić dodatkowy czynnik biolo-
giczny współkształtujący prze-
bieg choroby. 

Inny obraz wyłania się w no-
wotworach o gorszym rokowa-
niu, takich jak rak trzustki i rak 
jajnika. W tej grupie dystres 
(czyli nadmierny stres) psy-
chiczny i depresja występują 
częściej i zwykle mają większe 
nasilenie. 

Co istotne, objawy psy-
chiczne mogą czasem wyprze-
dzać rozpoznanie nowotworu, 
co sugeruje udział mechani-
zmów biologicznych, a nie wy-
łącznie reakcję emocjonalną 
na diagnozę. Na poziomie biolo-
gicznym dominują tu mechani-
zmy zapalne i cytokinowe, 
w tym podwyższony poziom IL-
6, oraz znaczne obciążenie ogól-
noustrojowe – czytamy w ko-
munikacie. 

– Dystres psychiczny nie jest 
tylko emocją, ale czynnikiem, 
który może dokładać się do fi-
zjologicznego przeciążenia or-
ganizmu i obniżać rezerwy nie-
zbędne w procesie leczenia – po-
wiedziała Herbetko. 

Autorzy przeglądu podkre-
ślili, że psychoterapia w onkolo-
gii nie jest wyłącznie wsparciem 
emocjonalnym. Dane pokazują, 
że interwencje psychologiczne 
mogą zmniejszać lęk i depresję, 
poprawiać jakość życia oraz 
wpływać na markery stresu i za-

palenia, takie jak poziom korty-
zolu czy wybrane cytokiny. Jed-
nocześnie badacze zachowują 
ostrożność interpretacyjną. 

– Nie ma prostej zależności: 
psychoterapia równa się dłuższe 
przeżycie. Widzimy realne, mie-
rzalne zmiany biologiczne, ale 
obecny stan wiedzy nie pozwala 
na jednoznaczne wnioski doty-
czące śmiertelności – zaznaczyła 
Herbetko. 

Najważniejszy przekaz ana-
lizy jest jednoznaczny: przewle-
kły stres nie jest winą pacjenta. 
Jest natomiast czynnikiem po-
wiązanym z mierzalnymi proce-
sami biologicznymi, który po-
dobnie jak ból, niedożywienie 
czy zaburzenia snu może i powi-
nien być adresowany klinicznie. 

Autorzy postulują syste-
mowe włączenie psychoonko-
logii do standardu opieki, ruty-
nowy screening dystresu i szyb-
kie ścieżki pomocy, wsparcie dla 
partnerów i opiekunów, a także 
rozwój interwencji cyfrowych 
oraz strategii podtrzymujących 
efekt terapii. 

– Psychoonkologia nie może 
być dodatkiem. Przewlekły stres 
powinien być traktowany jako 
modyfikowalny czynnik ryzyka 
w onkologii, analizowany 
w kontekście złożonych interak-
cji biologicznych, psychologicz-
nych i środowiskowych – podsu-
mowała Herbetko.

oprac. Emil Hoff
redakcja@stronazdrowia.pl

Przewlekły stres może uru-
chamiać procesy sprzyjające 
rozwojowi choroby onkolo-
gicznej i osłabia mechanizmy 
obronne organizmu – uważają 
badacze z Uniwersytetu Me-
dycznego we Wrocławiu. 

Psychoterapia w onkologii nie jest wyłącznie wsparciem emocjonalnym. Interwencje psychologiczne mogą 
zmniejszać lęk i depresję, poprawiać jakość życia oraz wpływać na markery stresu i zapalenia
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Groźna choroba 
płuc, o której  
mówi się 
za mało

Zaostrzenia przewlekłej obtu-
racyjnej choroby płuc niosą ze 
sobą poważne konsekwencje 
zdrowotne. Jak ujawniła dr n. 
med. Małgorzata Czajkowska-
Malinowska, podczas konfe-
rencji „POChP w Polsce 2026: 
aktualne kierunki profilaktyki 
i leczenia”, znacząco zwięk-
szają ryzyko rozwoju chorób 
sercowo-naczyniowych. 

– Co to zaostrzenie oznacza 
dla pacjenta? Nie tylko pobyt 
w szpitalu, nie tylko zagroże-
nie życia. Konsekwencje za-
ostrzeń przekładają się także 
na ryzyko rozwoju chorób ser-
cowo-naczyniowych. Im cięż-
sze jest zaostrzenie, tym ry-
zyko rozwoju chorób sercowo-
naczyniowych jest większe. 
Dla przykładu, ciężkie za-
ostrzenie zwiększa dziesięcio-
krotnie ryzyko zawału serca, 
udaru mózgu w okresie do 30 
dni po zaostrzeniu — powie-
działa ekspertka. 

Co więcej, podwyższone ry-
zyko utrzymuje się nawet 
do roku po zaostrzeniu. Choć 
stopniowo maleje, nadal pozo-
staje istotne. 

Pacjenci z przewlekłą obtu-
racyjną chorobą płuc zmagają 
się również z wieloma innymi 
obciążeniami. Szacuje się, że 
około 35 proc. chorych do-
świadcza objawów lęku i de-
presji. Prowadzi to do ograni-
czenia aktywności w życiu co-
dziennym, zawodowym i spo-
łecznym, a nawet rodzinnym. 

W efekcie wielu pacjentów 
stopniowo ulega wykluczeniu 
społecznemu, które dodat-
kowo pogłębia się wraz z postę-
pem choroby i problemami 
psychicznymi. 

POChP jest jedną z najczęst-
szych przyczyn zgonów 
na świecie. Zajmuje trzecie 
miejsce, tuż po zawale serca 
i udarze mózgu. 

Choroba ta polega na postę-
pującym ograniczeniu prze-
pływu powietrza w drogach 
oddechowych oraz uszkodze-
niu pęcherzyków płucnych. 

W jej przebiegu najczęściej 
obserwuje się takie objawy jak: 
a  nawracająca lub stała dusz-

ność, która może pojawiać 
się nawet podczas codzien-
nych czynności, 

a przewlekły kaszel, 
a  długotrwałe odkrztuszanie 

wydzieliny.

Katarzyna Wąś-Zaniuk
katarzyna.was-zaniuk@polskapress.pl

Jedno zaostrzenie przewle-
kłej choroby płuc może mieć 
poważne konsekwencje. 
Zwiększa ryzyko zawału ser-
ca i udaru nawet dziesięcio-
krotnie.
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ZATRUDNIĘ

SERWIS sprzątający z gr. 

niepełnosprawności Kędzierzyn Koźle 

tel.604 630 556

Usługi

REKLAMOWE

ZAMÓW ogłoszenie drobne w nto 

wyślij e-mail z treścią na adres 

reklama@nto.pl; zwrotnie 

otrzymasz ofertę. Zapraszamy do 

współpracy.

Komunikaty

Zamów ogłoszenie drobne w nto 
wyślij e-mail z treścią na adres 
reklama@nto.pl; zwrotnie 
otrzymasz ofertę. Zapraszamy do 
współpracy.

AUTOREKLAMA

Polecamy    

strefaagro.pl

Grunt to biznes. 
Serwis nowoczesnego rolnika

AUTOREKLAMA

Sport to Wy

sportowy24.pl

Polecamy    

aktualne  

z całej Polski

przetargi

AUTOREKLAMA 

Wójt Gminy Wilków
podaje do publicznej wiadomości, że na tablicy 

ogłoszeń w Urzędzie Gminy w Wilkowie, wejście B 

wywieszony został wykaz nieruchomości stanowiącej 

mienie gminne przeznaczonej do dzierżawy pod 

ustawienie reklamy: nieruchomość położona 

w Wilkowie, obejmująca część działki nr 157 

o pow. 0,0012 ha.

REKLAMA 0011505599REKLAMA 0011505599

reklama • ogłoszenie • komunikat • ogłoszenie drobne • artykuł sponsorowany 

• ogłoszenie rekrutacyjne • przetarg • reklama w NTO

Zamówisz: • e-mailem: reklama@nto.pl • SMS-em – tylko ogłoszenia drobne

Wszelkie informacje dostępne pod numerami telefonów: 693 960 978, 534 902 476, 691 582 692

Uwaga! Telefonicznie ogłoszeń nie przyjmujemy. Cennik, regulamin oraz kontakt znajdziesz na www.nto.pl/reklama

REKLAMA 0010981956

Zapraszamy do współpracy!   
e-mail: reklama@nto.pl 

tel.:  534 902 476

        693 960 978

Szukasz pracy? Szukasz pracownika? Szukaj z nto!
REKLAMA 0010981938

BURMISTRZ NYSY 
PODAJE DO PUBLICZNEJ WIADOMOŚCI

Na podstawie art. 43 ustawy z dnia 3 października 2008 r. 
o udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale 
społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania 
na środowisko (Dz. U. z 2024 r. poz. 1112, ze zm.) informuję, że na sesji 
w dniu 28 stycznia 2026 r. Rada Miejska w Nysie uchwaliła miejscowe 
plany zagospodarowania przestrzennego: 
1) wsi Goświnowice (uchwała nr XXVI/377/26, opublikowana 

w Dz. Urz. Woj. Op. poz. 300 z dnia 4.02.2026 r.);
2) obejmujący część miasta Nysy w rejonie ulicy Powstańców 

Śląskich, Marii Rodziewiczówny, Jana Długosza, Elizy Orzeszkowej, 
Opawskiej, Bogusza Zygmunta Stęczyńskiego i Bazaltowej (uchwała 
nr XXVI/378/26, opublikowana w Dz. Urz. Woj. Op. poz. 301 
z dnia 4.02.2026 r.);

3) w rejonie ulicy Saperskiej (uchwała nr XXVI/379/26, opublikowana 
w Dz. Urz. Woj. Op. poz. 302 z dnia 4.02.2026 r.).

Z treścią ww. dokumentów wraz z uzasadnieniami i podsumowaniami, 
o których mowa w art. 42 pkt 2 i art. 55 ust. 3 ustawy o udostępnianiu 
informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa 
w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko, 
można zapoznać się w siedzibie Urzędu Miejskiego w Nysie, ul. Kolejowa 
15, 48-300 Nysa, pokój nr 223, od poniedziałku do piątku, w godzinach 
pracy urzędu oraz na stronie internetowej Urzędu Miejskiego w Nysie 
pod adresem: www.nysa.eu, w zakładce „Ogłoszenia dotyczące 
planowania przestrzennego”, oraz na stronie Biuletynu Informacji 
Publicznej Urzędu Miejskiego w Nysie pod adresem: www.bip.nysa.pl 
w zakładce „Planowanie Przestrzenne”.
 Z up. BURMISTRZA
 Marek Rymarz
  Z-ca BURMISTRZA 

REKLAMA 0011505522
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HOROSKOP
Wodnik (20.01 - 18.02) 
Dzień sprzyja odważnym  
decyzjom. Uważaj jednak 
na pośpiech. Horoskop 
dzienny mówi, że spokój da 
Ci dzisiaj więcej niż impuls. 
Ryby (19.02 - 20.03) 
Drobne przyjemności popra-
wią Ci humor. Horoskop 
na dziś zapowiada, że ktoś 
bliski może potrzebować 
Twojej cierpliwości i uwagi. 
Baran (21.03 - 19.04) 
Czeka Cię ciekawa rozmowa. 
Nie rozpraszaj się, bo horo-
skop dzienny na środę wró-
ży, że jedna dobra decyzja 
zmieni więcej niż drobiazgi. 

Byk (20.04 - 20.05) 
Emocje będą dziś silniejsze 
niż zwykle. Horoskop dzien-
ny to wskazówka, by zadbać 
o własny komfort i nie brać 
wszystkiego do serca... 
Bliźnięta (21.05 - 21.06) 
Masz szansę zabłysnąć 
w pracy lub towarzystwie. 
Horoskop na dziś mówi, że 
pewność siebie Ci pomoże, 
ale zbytnio nie dominuj. 
Rak (22.06 - 22.07) 
Dobry dzień na porządki, 
planowanie i kończenie zale-
głości. Horoskop dzienny 
na środę wróży, że wieczór 
przyniesie miłe uspokojenie. 

Lew (23.07 - 22.08) 
Relacje znajdą się na pierw-
szym planie. Horoskop dzien-
ny mówi, że szczera rozmo-
wa może naprawić coś,  
co długo Ci doskwierało. 
Panna (23.08 - 22.09) 
Twoja intuicja będzie wyjąt-
kowo trafna. Horoskop 
na dziś podpowiada, by ufać 
sobie, ale nie zdradzać 
wszystkich planów od razu. 
Waga (23.09 - 22.10) 
Poczujesz potrzebę zmiany 
lub ruchu. Horoskop dzienny 
na środę mówi, że to dobry 
moment na spontaniczny 
pomysł albo nowy, mały cel. 

Skorpion (23.10 - 21.11) 
Skupienie i konsekwencja 
przyniosą efekt. Nie ignoruj 
jednak zmęczenia. Horoskop 
dzienny przypomina, że od-
poczynek też jest ważny. 
Strzelec (22.11 - 21.12) 
Nietypowy pomysł może zy-
skać uznanie. Działaj śmiało, 
ale horoskop na dziś radzi 
nie zapominać również 
o konkretach i terminach. 
Koziorożec (22.12 - 19.01) 
Dzień sprzyja refleksji, twór-
czości i wyciszeniu. Horo-
skop dzienny na środę suge-
ruje zaufać emocjom, lecz 
nie uciekać też od faktów.

Z ŻYCIA GWIAZD

Celebrytka znana jest 
z wrzucania na swoje social 
media dziwacznych po-
stów. Tak stało się w nocy 
z piątku na sobotę, kiedy to 
o 1.30 na jej Instagramie 
pojawiło się zdjęcie, na któ-
rym widać ją półprzytomną 
w nocnej piżamie w odbi-
ciu w łazienkowym lustrze. 
Rano zdjęcie zostało usu-
nięte.

Magda Gessler  
półprzytomna na zdjęciu

Jeśli chodzi o kryzysy w moim małżeństwie,  
to są większe i mniejsze 
Małgorzata Socha w TVN Fot. Sylwia Dąbrowa 

Na początku 2025 roku pre-
zenterka urodziła syna Fran-
ka. Teraz w programie „Stare 
zdjęcia gwiazd” powiedzia-
ła, że doświadczenie ciąży 
sprawiło, iż zupełnie inaczej 
patrzy na siebie. – Uważam, 
że moje ciało jest teraz 
w pełni kobiece, bo dało ży-
cie i czuję się stuprocento-
wą kobietą – podkreśliła.

Karolina Gilon czuje się  
stuprocentową kobietą

W tym roku aktorka spakowa-
ła walizki i poleciała z mężem 
i córką na Wielkanoc do sło-
necznej Hiszpanii. Pochwaliła 
się serią zdjęć ze zwiedzania 
Barcelony w towarzystwie 
ukochanego i córki. „Sponta-
nicznie wyruszyliśmy w wiel-
kanocną podróż odwiedzić 
wiosenną Barcelonę, zwie-
dzać i doświadczyć, jak te 
święta obchodzone są 
w Hiszpanii. Sagrada Familia 
wedle architektury Gaudiego 
zachwyca monumentalnie”  
– podpisała Skrzynecka  
jedną z fotografii. 
(GZL) Fot. Piotr Fehler

Katarzyna Skrzynecka  
zachwycona Barceloną

W TELEWIZJI

Śmiertelna wyliczanka
TVN 7, 21:00
Cassie Mayweather i 
Sam Kennedy prowadzą 
śledztwo w sprawie mor-
derstwa. Trop prowadzi 
do dwóch nastolatków. 
Sam jest przekonany, że 
chłopcy są niewinni, ale 
Cassie czuje, że sprawa ma 
drugie dno.

Pozdrowienia z Paryża
TVP 1, 21:20
James jest pracownikiem 
amerykańskiej ambasady 
w Paryżu. Ma wziąć udział 
w akcji, której celem jest 
udaremnienie spisku terro-
rystycznego. Na jego part-
nera wyznaczony zostaje 
agent CIA, Charlie Wax.

Stuber
Polsat, 22:45
Kierowca Ubera Stu zabie-
ra pasażera, który okazuje 
się być policjantem ściga-
jącym brutalnego zabójcę. 
W roli głównej nominowa-
ny do Oscara i nagrody 
Emmy Kumail Nanjiani. 
Partneruje mu znany ze 
„Strażników galaktyki” 
Dave Bautista.

Banksterzy
TVN, 22:55
Zaciągnięcie kredytu może 
wydawać się dobrym spo-
sobem na zrealizowanie 
marzeń. Bohaterowie filmu 
pozwolili się zwieść ban-
kom i zaciągnęli kredyty 
we frankach szwajcarskich. 
Podobieństwo do praw-
dziwych wydarzeń jest 
zamierzone. W obsadzie 
m.in.: Antoni Królikowski, 
Jan Frycz i Małgorzata 
Kożuchowska.

 Poziomo:

 3) „nudzący” się pies pokojowy,
 6) ryba serwowana w galarecie,
 11) rosyjskie imię kobiece,
 12) część składowa przyrządów 
  optycznych,
 13) „Nocny …”, thriller psycho-
  logiczny,
 14) armatnia lub ziemska,
 15) zmięta, brudna pościel,
 16) koszenie trawy lub zboża,
 17) Louis, autor powieści „Dzwo-
  ny Bazylei”,
 18) kursuje między piętrami,
 19) srebrzystobiały metal o sym-
  bolu Tb,
 21) „… Wikingów”, film przygo-
  dowy,
 23) gołąb z grupy garłaczy,
 26) „Czarna …”, piosenka ze-
  społu Raz, Dwa Trzy,
 27) zespół disco polo z Zeno-
  nem Martyniukiem,
 30) jedna z pięciu brył platoń-
  skich,
 31) stolica Kazachstanu nad 
  rzeką Iszym,
 34) niemiecki producent sprzę-
  tu sportowego,
 38) Karen, autorka „Pożegna-
  nia z Afryką”,
 39) sześćdziesiąta część go-
  dziny,
 40) zespołowa gra z młynem,
 41) ujemny stan konta w banku,
 42) mieszkańcy stolicy Japonii.
 Pionowo:

 1) mieszkaniec wawelskiego 
  grodu,
 2) stawia drewniane budynki,
 3) ozdobna tkanina, kilim,

 4) materiał na miękkie kurtki,
 5) kasa pancerna, sejf,
 6) kamień szlachetny szlifo-
  wany na kształt kuli,
 7) scena dla linoskoczka,
 8) żabkarz lub kraulista,
 9) staropolskie względy, 
 10) ptak z magnackiej uczty,
 20) sielankowy utwór poetycki, 
 22) dawne narzędzie tortur,
 24) woreczek z talarami,

 25) nie urodzi sokoła,
 28) nogi ptaków grzebiących,
 29) rzymska pieśń żałobna,
 31) imię autora powieści „Dżuma”,
 32) auto z fabryki Renaulta,
 33) można się w niego pogrążyć,
 35) cykl dramatów romantycz-
  nych Adama Mickiewicza,
 36) w orszaku pana młodego,
 37) pieśń śpiewana przez że-
  glarzy.

KRZYŻÓWKA NR 53
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Kontrakt Roberta Lewandow-
skiego obowiązuje tylko do  
końca sezonu. Co dalej? Choć 
hiszpańskie media coraz śmie-
lej donoszą o możliwym prze-
dłużeniu umowy z naszym naj-
lepszym napastnikiem przez je-
den z największych klubów 
na świecie, pojawia się jednak 
jeden istotny haczyk. Warunki 
mają obejmować znaczącą  
obniżkę wynagrodzenia dla  
37–latka, którego rola w zespole 
miałaby zostać ograniczona za-
ledwie do zmiennika i mentora 
młodszych zawodników, takich 
jak rewelacyjnie rozwijający się 
Lamine Yamal. 

Czy takie warunki będą dla 
niego satysfakcjonujące? Wy-
daje się, że Polak już zaakcep- 
tował rolę rezerwowego, bo 
w tym sezonie najwięcej razy 
w swojej karierze zaczynał me-
cze na ławce, wchodząc do-
piero w drugich połowach i da-
jąc drużynie Hansiego Flicka 
niezbędny impuls. 

Tak było chociażby w ligo-
wym starciu z Atletico Madryt, 
kiedy Robert Lewandowski 
zdobył zwycięską bramkę, 
przypominając, że mimo ogra-
niczonej liczby minut wciąż po-
trafi decydować o losach spot-
kania. 

Przed Lewandowskim ko-
lejne wyzwania w karierze klu-
bowej, w tym dwumecz 
ćwierćfinałowy Ligi Mistrzów 
przeciwko Atletico, który może 
okazać się kluczowy zarówno 

dla FC Barcelony – ta bowiem 
celuje w sięgnięcie po wyma-
rzony „uszaty” puchar po jede-
nastu latach przerwy – jak i dla 
samego kapitana reprezentacji 
Polski, przed którym stoi trud-
na decyzja dotycząca najbliż-
szej przyszłości.  

Zbyt brutalna kasa? 
Oliwy do ognia dolała rów-

nież porażka Biało- 
-Czerwonych w finale baraży 
o MŚ 2026 ze Szwecją, po której 
Lewandowski zasiał wątpliwo-
ści co do dalszej gry w narodo-
wych barwach. Wielu kibiców 
zaczęło wprost spekulować, że 
reprezentacyjna przygoda na-
szego napastnika może nieba-
wem dobiec końca. 

– Szczerze mówiąc, widzę 
go w Arabii Saudyjskiej, ściga-
jącego się z Cristiano Ronaldo. 
Dlaczego? Po prostu oferta jest 
zbyt brutalna. Nigdzie takiej 
nie dostanie – stwierdził hisz-
pański dziennikarz i autor 
wielu biografii legend piłki 
nożnej, Guillem Balague, w Ka-
nale Sportowym. 

Z kolei w rozmowie z porta-
lem sport.tvp.pl i komentato-
rem Maciejem Iwańskim pod-
kreślił skalę wielkości osią-
gnięć Roberta Lewandow-
skiego na przestrzeni ostatnich 
lat. – Macie kogoś, kto osiągnął 
wielkie rzeczy w Borussii Dort-
mund, Bayernie Monachium 
i Barcelonie, i wciąż to robi. Zo-
baczymy tego lata, jak długo 

jeszcze będzie kontynuował 
ten poziom, ale ma liczby i nie-
zapomniane wspomnienia, 
a oba te czynniki trzeba brać 
pod uwagę. Dla mnie stawia go 
to na równi z Cristiano Ro-
naldo. Można dyskutować, kto 
z nich jest lepszym strzelcem, 
kto miał więcej okazji do bicia 
rekordów. Messi to jednak zu-
pełnie inny poziom – tłuma-
czył Balague podczas ostatniej 
serii udzielonych wywiadów 
po wylądowaniu w Polsce. 

Gdzie obejrzeć 
ćwierćfinały LM? 
Zanim dojdzie do ewentual-

nego transferu Polaka na Bliski 
Wschód lub do... Juventusu  
– który również pojawia się 
w kontekście Lewandowskiego 
– w pełni skupia się on na trwa-
jącym sezonie. FC Barcelona 
z jego udziałem dziś podejmie 
Atletico Madryt w pierwszym 
spotkaniu 1/4 finału Ligi Mi-
strzów. Początek o godz. 21.00, 
transmisja wyłącznie na płat-
nym kanale  
Canal+ Extra 1, a w internecie  
– także za opłatą – na stronie 
i w aplikacji Canal+ Online. 

Poza meczem Barcy 
z Atletico,  będzie również 
w tym samym czasie odbywał 
drugi środowy ćwierćfinał LM, 
w którym zmierzą się obrońcy 
tytułu PSG z Liverpoolem. 

W  meczu z Atletico Madryt 
Lewandowski powalczy 
o swoje dopiero piąte trafienie 
w sezonie najcenniejszych eu-
ropejskich rozgrywek spod 
szyldu UEFA. Po dwóch golach 
zdobytych przeciwko Newca-
stle United w 1/8 finału Ligi Mi-
strzów jego dorobek w klasyfi-
kacji historycznej zbliżył się 
na jedno trafienie do magicznej 
granicy 110 goli. Najskutecz-
niejszymi strzelcami pozostają 
Cristiano Ronaldo (140) oraz 
Lionel Messi (129).  

ą

Jakub Jabłoński
redakcja@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. Co z Robertem 
Lewandowskim w FC Barce-
lonie? O jego przyszłości wy-
powiedział się jeden z naj-
bardziej znanych i renomo-
wanych hiszpańskich dzien-
nikarzy Guillem Balague, 
który widzi naszego snajpe-
ra obok Cristiano Ronaldo!

Oferta nie do odrzucenia  
dla Roberta Lewandowskiego

Za nami cztery kolejki EHF 
EURO Cup piłkarek ręcznych. 
Biało-Czerwone wciąż pozostają 
tylko z jednym zwycięstwem 
w tych rozgrywkach (na inaugu-
rację pokonały u siebie Słowację 

28:20). Później podopieczne nor-
weskiego szkoleniowca Arne 
Senstada odnotowały trzy po-
rażki, przegrywając najpierw 
na wyjeździe z Rumunią 29:34 
i dwukrotnie ulegając mistrzy-
niom świata – Norweżkom (24:31 
oraz 16:32). 

Nasza reprezentacja ma 
na koncie dwa punkty i bilans 
bramkowy -20. Do turnieju fina-
łowego awansują po dwa najlep-
sze zespoły z każdej z dwóch 
grup, dlatego nasze panie nie 
mogą już popełnić pomyłki... 

Status współorganizatora 
grudniowych mistrzostw Eu-

ropy kobiet sprawia, że Biało- 
-Czerwone po raz pierwszy w hi-
storii nie biorą udziału w kwali-
fikacjach, mając zapewniony 
udział w turnieju finałowym  
(3-20 grudnia br.). 

W zamian, wraz z pozosta-
łymi gospodarzami (Czechami, 
Rumunią, Turcją i Słowacją) oraz 
medalistkami poprzedniej edy-
cji EURO (Norwegią, Danią i Wę-
grami) rywalizują w rozgryw-
kach EHF EURO Cup 2026. 

Po raz pierwszy EHF EURO 
Cup został podzielony na dwie 
fazy. W pierwszej osiem drużyn 
gra w dwóch grupach, a następ-

nie po dwie najlepsze ekipy 
awansują do wrześniowego tur-
nieju finałowego.  

Polska rywalizuje z Norwe-
gią, Rumunią i Słowacją. W dru-
giej grupie znalazły się Dania, 
Węgry, Czechy i Turcja. 

Co musi się wydarzyć, aby re-
prezentacja Polski kobiet znala-
zła się w turnieju Final4 EHF 
EURO Cup 2026? Pierwsze klu-
czowe rozstrzygnięcia przynie-
sie właśnie środa, 8 kwietnia. 
Dzisiaj Polki muszą wygrać 
na wyjeździe ze Słowacją, a jed-
nocześnie liczyć na zwycięstwo 
Norwegii nad Rumunią. Oba 

mecze rozpoczną się o godz. 
18.00. Jeśli te warunki zostaną 
spełnione, o wszystkim zdecy-
duje niedzielne spotkanie z Ru-
munią w Radomiu (także 
o godz. 18.00). 

Reprezentacja Polski rozpo-
częła zgrupowanie przygotowu-
jące do spotkań ze Słowacją i Ru-
munią 5 kwietnia w Szczyrku. 
Niestety, w pierwszej części 
zgrupowania – z przyczyn zdro-
wotnych – nie mógł uczestniczyć 
selekcjoner Arne Senstad. Nor-
weski szkoleniowiec jeszcze 
przed planowanym przylotem 
do Polski trafił do szpitala. Po kil-

kudniowej obserwacji został  
wypisany i obecnie wraca do  
pełni sił w domu. Polki treno-
wały w 16-osobowym składzie 
pod okiem trenera asystenta Ad-
riana Struzika. 

Dzisiejsze spotkanie może 
być wyjątkowe dla dwóch z nich. 
Kapitan reprezentacji Monika 
Kobylińska potrzebuje już tylko 
dwóch bramek, by osiągnąć gra-
nicę 500 goli w narodowych bar-
wach. Z kolei skrzydłowa Jo-
anna Gadzina może natomiast 
wrócić do gry w reprezentacji 
po ponad 10-letniej przerwie. 

ą

Paweł Wiśniewski
redakcja@polskapress.pl

PIŁKA RĘCZNA. Już dzisiaj 
w jednym z najstarszych 
miast na Słowacji – Šaľa, do-
wiemy się, czy reprezentacja 
Polski pań wywalczy awans 
do wrześniowego turnieju  
Final4 EHF EURO Cup 2026.

Słowacka przeszkoda na drodze Polek. Kłopoty zdrowotne trenera

W latach 2007-2017, co jakiś 
czas, mecze polskiej ekstraklasy 
sędziowali Japończycy. Była to 
wymiana w programie „The Re-
ferees Exchange Programme Ja-
pan/Poland”. Współpraca wró-
ciła po przerwie. W wielkanoc-
nej kolejce spotkanie Radomiak 
– Motor Lublin prowadził Koki 
Nagamine. I podobnie, jak 
równo przed rokiem, Yusuke 
Araki (który teraz jest kandy- 
datem do sędziowania na MŚ 
2026) po starciu Piasta z Ja-
giellonią, zebrał dobre noty. 

Ta nowa współpraca mię-
dzy polskimi a japońskimi sę-
dziami zaczęła się w 2024 roku. 
Dwa lata temu mecze tamtej-
szej ligi sędziował zespół w skła-
dzie: Damian Sylwestrzak,  
Marek Arys i Bartosz Hei- 
nig. I także – generalnie – byli 
pozytywnie oceniani w Azji. 

W Niedzielę Wielkanocną 
wspomniany Sylwestrzak miał 
okazję poprowadzić hit kolejki 
w lidze greckiej. Pan Damian był 
rozjemcą w starciu PAOK Salo-
niki – Panathinaikos Ateny, któ-
re miało jeszcze inny polski 
smaczek, w meczu zagrali bo-
wiem Tomasz Kędziora i Karol 
Świderski. 

Niestety, po zakończeniu 
spotkania władze PAOK-u 
skrytykowały polski zespół sę-
dziowski, opiniując, że Sylwe-
strzak nie kwalifikuje się do  
prowadzenia tej rangi zawo-
dów. 

„Mecz z Panathinaikosem 
wyraźnie pokazał, że arbitrzy, 
którzy nie należą do elitarnej 
kategorii i nie pochodzą z pię-
ciu czołowych lig, nie są w sta-
nie sędziować ważnych i decy-
dujących spotkań. Wymagamy 
zagwarantowania najwyższej 
jakości zespołów sędziowskich 
oraz zapewnienia, że tego-
roczne rozgrywki zostaną roz-
strzygnięte sprawiedliwie, bez 
żadnej ingerencji. W przeciw-
nym razie osoby sprawujące 
odpowiedzialne stanowiska 
powinny ustąpić ze swoich 
funkcji” – napisano w oświad-
czeniu. ą

Damian Świderski
redakcja@polskapress.pl

PIŁKA NOŻNA. W ostatniej ko-
lejce PKO Ekstraklasy mecz 
Radomiak – Motor Lublin 
poprowadził arbiter z Japo-
nii. W Grecji hit tamtejszej  
ligi sędziował za to Damian 
Sylwestrzak.

Międzynarodowa wymiana 
arbitrów. Jak na tym 
wychodzi PKO Ekstraklasa?

Lewandowski w trudnym meczu z Atletico Madryt 
powalczy o dopiero piąte trafienie w tym sezonie w LM

FO
T.

 P
A

P/
EP

A
/M

A
RI

SC
A

L

Mecz Radomiak Radom – Motor Lublin w 27. kolejce PKO 
Ekstraklasy poprowadził japoński sędzia Koki Nagamine
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Kędzierzynianie mieli szansę 
sprawienia ogromnej niespo-
dzianki i domknięcia rywaliza-
cji przed własną publicznością, 
ponieważ wygrali w Sosnowcu 
(tam swoje spotkania w play-off 
rozgrywa Warta, gdyż jej hala 
w Zawierciu nie została do-
puszczona do tej fazy rozgry-
wek) pierwszy mecz ćwierćfi-
nałowy 3:2. 

Mimo wszystko to nadal ze-
spół z Zawiercia był uznawany 
za faworyta. Do play-off przy-

stąpił bowiem jako triumfator 
fazy zasadniczej PlusLigi. Nie-
dawno również w wybornym 
stylu awansował do turnieju 
finałowego Ligi Mistrzów, 
dwukrotnie ogrywając po 3:0 
włoskie Cucine Lube Civita-
nova. 

ZAKSA natomiast do czo-
łowej ósemki załapała się rzu-
tem na taśmę, z 8. pozycji. 
Swoją postawą w play-off 
udowadnia natomiast, że jest 
w stanie mocno napsuć krwi 
każdemu. I tak też było 
w drugim starciu ćwierćfina-
łowym. 

Każdy z czterech setów roz-
strzygnął się w nim bowiem 
minimalnie na korzyść jednych 
bądź drugich. O zwycięstwie 
Warty przesądziło przede 
wszystkim to, że generalnie to 
jej zawodnicy lepiej spisywali 
się w końcówkach. 

Zespół z Kędzierzyna-Koźla 
finalnie okazał się lepszy jedy-
nie w drugiej partii. I to 
za sprawą tego, że wypracował 
sobie bardzo dużą przewagę 
na dystansie. Kiedy prowadził 
24:17, wydawało się, że 
domknięcie seta będzie dla 
niego formalnością. Tak się jed-
nak nie stało... Przy serii zagry-
wek Bartosza Kwolka, Warta 
doszła na 23:24 i miała w górze 
piłkę na remis, lecz Aaron Rus-
sell popełnił przy niej prosty 
błąd. 

Wtedy zatem ZAKSIE się 
upiekło, ale już w trzeciej partii 
zdecydowanie miała czego ża-
łować. Wygrywała w nim bo-
wiem 15:10, lecz pozwoliła wró-
cić przeciwnikowi do gry. Tak 
klasowa drużyna jak Warta, 
mimo że miała swoje problemy, 
to wykorzystała i finalnie zwy-
ciężyła 25:23. 

Pierwszy oraz czwarty set 
wyglądały natomiast dość po-
dobnie. Przez większość czasu 
obie ekipy szły łeb w łeb, ale 
końcówki należały do przy-
jezdnych, którzy triumfowali 
odpowiednio 25:22 i 25:23. 

Tym samym półfinalistę 
wyłoni decydujący, trzeci 
mecz, który zostanie rozegrany 
w czwartek 9 kwietnia o godz. 
17.30 w Sosnowcu. 
ą 

 
ZAKSA KĘDZIERZYN-KOŹLE – ALURON 
CMC WARTA ZAWIERCIE 1:3 (22:25, 
25:23, 23:25, 23:25) 
ZAKSA: Isaacson (1 pkt), Grobelny (5), Urbano-
wicz (5), Rychlicki (16), Szymański (16), Jakubi-
szak (9), Czunkiewicz (libero) oraz Rećko (4), 
Szymura (1), Krawiecki. 
Warta: Tavares (1), Russell (20), Bieniek (7), Bo-
łądź (13), Kwolek (18), Gladyr (4), Popiwczak (li-
bero) oraz Nowosieski, Ensing, Łaba. 
Stan rywalizacji (do dwóch zwycięstw): 1-1

Był to jeden z najlepszych wy-
stępów Opolan w bieżącym se-
zonie. Nie tylko pokonali ekipę, 
która zakończy zmagania w fa-
zie zasadniczej na 6. pozycji 
(MMTS już rozegrał wszystkie 
mecze, bo w 26. serii gier ma re-

gulaminową pauzę), ale przede 
wszystkim uczynili to bez cie-
nia wątpliwości.  

Potyczka w Kwidzynie ukła-
dała się bowiem pod dyktando 
gwardzistów od pierwszej 
do ostatniej minuty. Dzięki tej 
wygranej już na dobre umocnili 
się na 10. pozycji i lada chwila 
powinni sobie definitywnie za-
pewnić utrzymanie w Orlen Su-
perlidze. 

Pierwszoplanowe role w kon-
frontacji z MMTS-em odegrali 
obaj bramkarze Gwardii. 
Pod nieobecność Jakuba Ałaja, 
jedynką był w tym starciu Dawid 

Balcerek. Bronił on z 38-procen-
tową skutecznością (12 inter-
wencji) i został uznany graczem 
meczu. Z kolei Fabian Sowiak da-
wał rewelacyjne zmiany, ponie-
waż obronił aż cztery rzuty karne 
(na pięć prób)! ą 

 
ENERGA BANK PBS MMTS KWIDZYN – 
COROTOP GWARDIA OPOLE 22:29 
(11:14) 
MMTS: Zakreta, Pisarkiewicz – Milicevic 3, Papaj 
3, Lewczyk 3, Łazarczyk 2, Bekisz 2, K. Pilitowski 
2, Malczak 2, Landzwojczak 2, Skierka 2, Czar-
necki 1, Stempin, M. Pilitowski, Mucha, Kostro. 
Gwardia: Balcerek, Sowiak – Janikowski 7, Prot-
siuk 5, Kamiński 4, Wojdan 3, Pelidija 3, Kowal-

czyk 2, Zarzycki 2, Rugała 2, Wilisowski 1, Wrze-
siński, Aksamit, Luksa, Milewski. 
Kary: MMTS – 12 min., Gwardia – 16 min. 
Tabela  
1. Wisła Płock                                 23     68             835:553 
2. Industria Kielce                       23     64             897:593 
3. Wybrzeże Gdańsk                  23     48             763:703 
4. Ostrovia Ostrów Wlkp.       23     46           662:624 
5. Chrobry Głogów                     23      39            652:672 
6. MMTS Kwidzyn                       24      38               712:737 
7. MKS Kalisz                                   23      34             657:679 
8. Stal Mielec                                  23       31            606:671 
9. KPR Legionowo                      23      27            621:656 
10. Gwardia Opole                      23      24            644:701 
11. Piotrkowianin Piotrków   23       13              611:748  
12. Lotto Puławy                          23      10           662:843 
13. Zagłębie Lubin                       23        8              637:779

Wiktor Gumiński
wguminski@nto.pl

Piłkarze ręczni Corotop 
Gwardii Opole pokonali 
na wyjeździe Energa Bank 
PBS MMTS Kwidzyn 29:22 
w meczu 25. kolejki Orlen 
Superligi.

Pewna wygrana Gwardii w Kwidzynie. Popisali się obaj jej bramkarze

Po fazie zasadniczej nieco 
wyżej uplasowała się Stal, 
która zakończyła rywalizację 
na 3. miejscu. Mogła czuć 
jednak pewien niedosyt, 
gdyż miała sporą szansę, by 
finiszować nawet na 1. pozy-
cji. 

Stałoby się tak, gdyby 
w ostatniej, 30. kolejce wygrała 
u siebie za trzy punkty z GKS-
em Katowice (wicelider rozgry-
wek, czyli CUK Anioły Toruń, 
uległ bowiem w tej serii gier 1:3 
drużynie Nowak-Mosty MKS 
Będzin). 

Ta sztuka się jednak Nysa-
nom nie udała - to zespół z Ka-
towic wygrał 3:1 i tym samym 
właśnie on został triumfatorem 
fazy zasadniczej. 

Z kolei Mickiewicz Klucz-
bork na zakończenie sezonu 
regularnego w czterech setach 
uporał się we własnej hali 
z Karton-Pak Astrą Nowa Sól. 
Dzięki temu zwycięstwu 
do play-off przystąpi z 4. lo-
katy. 

Obie drużyny z Opolszczy-
zny rywalizację w ćwierćfi-
nale rozpoczną w środę 8 
kwietnia o godz. 18 od domo-
wych spotkań. Stal podejmie 
wtedy BBTS Bielsko-Biała, 
a Mickiewicz zmierzy się 
z ekipą Nowak-Mosty MKS 
Będzin. 

Drugie spotkania w tych pa-
rach, w Bielsku-Białej i Będzi-
nie, odbędą się w sobotę 11 
kwietnia. Zespół z Nysy zagra 
wtedy o godz. 17, a z Klucz-
borka nieco późnie, bo o godz. 
18. 

Jeśli do wyłonienia półfina-
listy potrzebny będzie trzeci 
mecz, najprawdopodobniej zo-
stanie on rozegrany w środę 15 
kwietnia (dokładne terminy nie 
zostały jednak jeszcze usta-
lone). 
ą

Wiktor Gumiński
wguminski@nto.pl

Z przewagą własnego boiska 
przystąpią do pierwszej run-
dy play-off PLS 1 Ligi zarów-
no siatkarze Stali Nysa, jak 
i Mickiewicza Kluczbork. Ta 
rozpocznie się tuż po świę-
tach wielkanocnych.

Zakończyli fazę zasadniczą 
w czołowej czwórce. 
Za moment kluczowe boje

Mateusz Czunkiewicz (nr 24) dwoił się i troił w obronie, ale po drugim meczu 1/4 finału nie mógł świętować wygranej
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Mickiewicz Kluczbork zakończył fazę zasadniczą PLS 1 
Ligi zwycięstwem z Karton-Pak Astrą Nowa Sól
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Dawid Balcerek (z prawej) spisywał się bardzo dobrze 
i został wybrany zawodnikiem spotkania z MMTS-em 
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Wiktor Gumiński
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Siatkarze ZAKSY Kędzie-
rzyn-Koźle ulegli u siebie 
Aluronowi CMC Warcie Za-
wiercie 1:3 w drugim meczu 
ćwierćfinałowym PlusLigi. 
O wszystkim rozstrzygnie 
więc trzecia potyczka.

Nie sprawili sensacji. Dostaną 
jednak jeszcze jedną szansę

SPORTA

eprasa.pl ae916e4cf5


